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Fakta zadają kłam mytowi. —  Premjer kiepski m prorokiem. —  Po 12 kląskach dwa wielkie 
zwycięstwa. —  „Disraell zmartwychwstałego liberalizmu”. —  500 kandydatów liberalnych 
przy najbliższych wyborach. —  Zapowiedz, która nie wygląda już na dowcip. —  Zachowanie 

systemu „dwóch partyj". —  Możliwości 1 szanse liberałów.
(O d naszego korespondenta londyńskiego)

Londyn, 31 marca.

W  ciągu ostatnich pięciu dni zaszła w  poli- 
tycznem życiu A n g lji mała rewolucja: Fakta, 
nieoczekiwane lecz przekonywujące, zadały 
kłam mytowi, który zyskiwać sobie zaczął 
w  W ielk ie j B rytanji powagę nieuchronnej pra 
wdy; m ianowicie m ytow i o bliskiej śmien i 
angielskiego liberalizmu. Przed pięciu dniami 
premier angielski, któremu nie przystoi się 
błażnić śmiesznemi przepowiedniami, pisał 
do konserwatywnego kandydata w  Leifb  i do 
wyborców  tego okręgu, że każdy głos oddany 
na liberała, to stracony głos, bo przecież w y- 
k luczorem  jest, by członek liberalnej partji 
został wybrany w  obecnym czasie. Przed dw o­
ma dniami m ów ił były ' prem jer Ramsay McDo 
nald, że liberalizm  to złamany czerep Takie 
i podobne głosy, pisze „Manchester Guardian", 
były p ized pięciu dniami zuchwałą arogancją; 
dziś w yglądają  one jak okropny nonsens.

Dziś ta partja, która — zdawało się —  z w y ­
żyn stronnictwa rządzącego niedawno temu 
Im jer ju m  i poważanego przez postępowe sfery 
całego świata spadła do smutnego poziomu 
rozdwojenia, małostkowości i apatycznego wy 
czekiwania niesławnego końca, ta partja mówi 
teraz o swej nowej funkcji rozstrzygającego 
czynnika w  życiu brytyjskiem , ba o przyszłym  
rządzie liberalnym. Pech i niepowodzenia to­
w arzyszyły tej part ji w  ostatnich trzech la ­
tach; m ożnaby, powiedzieć, że przywódcy czv- 
n ili wszjrslko, by ją  zniszczyć do reszty. Dezer 
cje m nożyły się z tygodnia na tydzień. W  dwu 
nastu uzupełniających wyborach ani jeden 
kandydat liberalny nie został wybrany, a ośm 
razy partja utraciła stupięćdziesięciufuntowy 
depozyt, to znaczy, że nie uzyskała ani jednej 
ósmej części głosów. Nawet w  Hull, gdzie w  
1924 roku ich większość wynosiła przeszło dzic 
sięć tysięcy głosów, liberali przed kilku m ie­
siącami stracili depozyt. A  oto teraz przycho­
dzą dwa zwycięstwa —  Leitli i Southwarks. 
Fala zawraca. Sir Herbert Samuel tchnął no­
wego ducha w  partję i organizac ję. Dzieło zje 
dnoczenia wydało owoce prędzej aniżeli się 
spodziewano. Kierujące dzienniki liberalne w  
jasny, a nawet demonstracyjny sposób mówią 
o nowym wodzu; zapaleńcy w idzą w  nim  D i- 
sraelego zmartwychwstałego liberalizmu... —- 
Lecz to są w iz je  przyszłości...

W  Leith  konieczność wyboru została spowo­
dowaną przejściem  W edgewood Benna. dotycb 
czasowego posła liberalnego, do Partji Pracy. 
Benn, zm ieniwszy partję, natychmiast zrezjr- 
gnował, a lokalna Partja  Pracy wysunęła w ła ­
snego kandydata. Zdawało się ogólnie, że kam 
panja wyborcza nędzie dla niego spacerem, 
wlaszcza, że jego libcia lny przeciwnik był An 

plikiem (Le ith  lezy v  Szkocji, a Szkoci wolą

„w łasnego" aniżeli Anglika), nie znanym w y 
borcom i wystaw ionym  w ostatniej chwili. M i 
mo to liberali zw ycięży li —  pierwsze zw ycię­
stwo od trzech lat. W  Soulhwark sukces był 
jeszcze bardziej nieoczekiwany. Chodziło tu 
bowiem nie o utrzymanie miejsca, lecz o zy ­
skanie nowego mandatu (oprużnionego przez 
rezygnację Guesla, który porożnił się z swą 
partją na tle wypadków w  Chinach).

Gdy ostatnio dobierała się miara klęsk libe­
ralizmu zaczęło się tu utwierdzać przekonanie, 
że „Th e two-party-system " (system dwóch 
party j) jest nietyłko tradycyjną lecz takie ko 
nieczną furmą funkcjonowania konstytucji an 
gielsltiej. Par)ja  rządowa, Opozycja Jeg«. K ró ­
lewskiej Mości, zmieniające się perjodycznic 
rząay m iędzy dwoma jfhrtjami —  oto zasady 
tego systemu, któremu wśród ogólnego pota­
kiwania chciano złożyć na ofiarę umierający 
liberalizm. Gdy więc p zed trzema tygodniami 
w  swej pierwszej w ielk iej m owie Samuel za 
powiedział, że jego planem jest wystawie pięć 
set kandydatów przy najbliższych wyborach, 
dowcipnisie utrzym ywali, że wobec lego , ów 
sławny fundusz L loyd  George‘a znajdzie zna­
komite zużytkowanie i zasłużony koniec: za ­
płaci się nim czterysta pięćdziesiąt przepa 
dłyeh zastawów wyborczych. Lecz dziś nikt 
już nie uważa lej zapowiedzi za czczą gtożbę. 
Zaczynają się liczyć z tern, że jako potężna 
partja środka ugrupowanie liberalne może w y 
wierać w  przyszłości rozstrzygający w pływ  na 
politykę Anglji. Jeśli żadna z trzecn partyj 
nie uzyska przy najbliższych wyborach absolu 
Inej większości, wówczas nawet m ożliwym  
jest rząd liberalny, chociażby ta partja była 
liczbowo najsłabszą. Bo konserwatyści bez 
wątpienia zgodziliby się popierać mnieiszościo 

w y rząd mieszczański, aniżeli oddać władzę 
socjalistom. W  1923 roku zaproponowali, oni to 
wyraźnie Asąuitowi. W  każdym razie ubiegły 
tydzień okazał, że ów absurd, który chciał na-

Błp.

z Seidmanndw

ł o n a  u r a . « d P lk a  h u t y  t a l a z n a j  
w  B o r k u  P a łu c k im

zmarła po krótkich a ciężkich cier­
pieniach dnia 2. kw ietn ia b. r. 

p rzeżyw szy  lat 52.

P ogrzeb  odbędzie się w poniedzia­
łek dnia 4 bm. o godzin ie 3-ciej pop. 
na cmentarzu żydow skim  w  Pod­
górzu, o czem  zawiadam iają w  smut­
ku pogrążen i H ą l  I S yH O W iU

łożyć kaganiec trzem m il.onom  najbardziej po 
stępowej mieszczańskiej inteligencji W ie lk ie j 
Brytanji, jest niepraktyczny i pozostaje w  nie­
zgodzie z rzeczywistością. W  dziedzinie pofityj 
k i zewnętrznej jest to wróżba pełna dobrych’ 
możliwości. Entuzjazm liberałów dla L ig i N a* 
rodów jest szczery i gotów do daicRlcH 
ustępstw.

Jaki w p ływ  będą m iały te dwa zwy< tęsiwa 
na kwestję rozwiązania parlamentu i rozpisa­
nia wyborów? Zdania są poozielone. Leith  t 
Southwark okązały, że rząd konserwatywny1 
nie będzie mógł w  przyszłości utrzymywali 
swych zwolenników w’ karbach wi jznuśe? 
przez groźbę, że jedyną altei natywą jest rząd 
„socjalistyczno-bolszewicki". Są inne możliwo 
ści. Jedną z nich jest masowe przejśęie rozcza 
rowanego mieszczaństwa konserwatywnego do 
liberalizmu. Czy zechce rząd czekać, aż to 
przejście stanie się masowe, czy też zeskoczy) 
wczas z wozu, który toczy się ku rozbichlJ! 
Z  drugiej strony, te dwa wybory okazały, tfl 
naród jest na razie nieczuły na patrjotyćznąj 
nutę, którą rząd i „D a ily  M ail" chcą zagrać ■ 
okazji wypadków w  Chinach i jątrzenia Soi 
w iętów . Czerwone afisze pod tytułem „PotwoC 
ności w  Nankinie" nie zamrażają widocznie 
angielskiej krwi. Ta  okoliczność byłaby wiffl 
powodem do odłożenia wyborów  na jaząś le p i 
szą sposobność. Sir Herbert Samuel nie jest 
też jeszcze golów  ze swą robotą, zwłoka m dzis 
mu na rękę. Osobiście i dla partji. Szanse obu 
rosną w  nieoczekiwanie szybkiem tempie. L

Dalsze m i i  w fa iic  nnnkiticj
(Telefonem od naszego korespondenta)

W arszawa, 3 4. (S in .) Narady przedstawicie 

li rządu z członkami delegacji polskiej, p rzy­

byłym i z Am eryki, pp. Młynarskim i prof. 
Krzyżanowskim  toczą się w  dalszym ciągu. W  
dniu dzisiejszym  odbywało się szczegółów > roz 

patrywanie pojedyńczych punktów planu f i ­
nansowego, przedstawionego m inistrowi skar­
bu pi zez delegatów. Dotąd nie uzgodniono za­

patrywań co do roli Banku Polskiego, a w  
szczególności co do odpowiedniego zapewnie­

nia finansistów amerykańskich na teretde ban 
ku. Narady nad tą psrawą potrwają prawdo- 
podomiie jeszcze parę dni. Od uzgodnienia za­
patrywań na tę kwestję zależą główne losy, po­
życzki.



Sir. 2 ..NOW Y DZIFNNIK** w iórek 5. IV. 192/ Nr. 88

Sprawa pożyczki angielskiej dla Palestyny
(Telegram  własny „Nowego Dziennika'*)

Jerozolima, 3 4. ŻA T . Realizacja pożyczki 
państwowej dla Palestyny w wysokości 2 i pół 
jm iljoiiów funtów, zatwierdzonej przez rząd 

igielski, ulegnie prawdopodobnie zwłoce, a 
to  z powodu żądania rządu angieskiego, aby 
procenty z tej pożyczki w  wysokości 200 tysię 
ry  funtów rocznie były zabezpieczone w  bu­
dżecie palestyńskim. Jest to obecnie n iem ożli­
w e ze względu na zmniejszone dochody kraju. 
Ostatecznie sprawa ta ma być załatwiona po 
powrocie do Londynu szefa departamentu an­
gielskiego ministerstwa kolon ji Shuckburgha, 
który bawi obecnie w  Palestynie.

W A L K A  Z  BEZROBOCIEM  W  P A L E S T Y N IE

1 'E g zek u tyw a  sjonlstyczna w  Palestynie za- 
toóerdziła plan zatrudnienia 2000 bezrobo- 
■tnych około robót publicznych. Plan ten w y ­
gotowała „Htsfadcuth Haowdim**.

W  3-cia ROCZNICĘ O T W A R C IA  U N IW .
HEBR. W  JERO ZO LIM IE .

Z Jerozolimy donoszą: Z okazji rocznicy o- 
twarcia Uniwersytetu Hebrajskiego odbyły się 
uroczystości we wszystkich miastach i k >io- 
njach Palestyny.

IN T E R P E L A C J A  W  S P R A W IE  K O N SU LA  
W ŁO SK IE G O  W  P A L E S T Y N IE .

Pułk. W edgwood zgłosił w  parlamencie an­
gielskim interpelację do ministra spraw w e­
wnętrznych, w  której zapytuje, czy wiadomo, 
że nowy konsul w łoski w  Palestynie, I  edrazzi, 
odnosi się wrogo do sjonizmu i zajm uje nie­
przychylne stanowisko wobec dążeń rządu pa 
lestyńskiego. Przedstawiciel rządu odparł, że 
nie przypuszcza, by rząd włoski zamianował 
konsula działającego wbrew  interesom kraju. 

 o-----

Groźny stan zdrowia króla rumuńskiego
Ks. Karol bezwzględnie wykluczony od następstwa tronu.

Bukareszt; 3 4. P A T . Biuletyn wczorajszy po 
daje, że temperatura króla wynosiła 36.4, puls 
[900* oddech 26 Stan króla poprawił się lak da 
leoe^ że  peKpośredniej katastrofy nie należy się 
cbacwiaA R. następca tronu Karol wystosował 
ir-Paryża do rządu rumuńskiego depeszę z pro- 
’8Łią o pozwolenie na przyjazd do Rumunji, ze 
,względu na stan zdrow ia ojca.

Paryż, 3 4. P A T . Prasa donosi z Bukaresztu, 
że król Ferdynand m iał przyjąć ostatnie sakra 
menta. Prezes rady m inistrów oraz szef opo­
zyc ji Bratianu stw ierdzili ponownie, że istnieje 
m iędzy n im i całkowite porozumienie w  spra­
w ie wykluczenia księcia Karola z ewentualne­
go następstwa tronu.

Z chaosu cłilitskiego
Londyn 3. Ł  (PAT). M iędzy Waszyngtonem, 

łTokio a Londynem prowadzono w  dalszym cią 
Zu wymiana zdań w  sprawach, dotyczących 
Wspólnej akcji w  Chinach. Jak donoszą, kontr- 
torpedowiec amerykański w  chwili, gdy odjeż­
dżał z King-Sin, znalazł się w  ogniu karabinów 
maszynowych wojsk kantońskich, co zmusiło 
go  do odpowiedzenia ogniem.

P d d  i 3. 4. (P A T ). W edług panujących tutaj 
przekonań, jeżeli w ładze kantońśkie nie uwzglę 
dnią przedstawionych przez mocarstwa żądań 
W sprawie Nankinu, zostanie ogłoszona bloka­
da w ybrzeża południowego i pobrzeża rzeki 
Jang Tse.

Pekin 3. 4. (P A T ). Reuter donosi, że cudzo­
ziemcy w  dalszym ciągu opuszczają okolice 
rzek niebieskiej, północne części Szantungu o- 
raz Honanu.

Szanrhaj 3. 4. (P A T ). Przednie straże wojsk 
południowych dotarły już do Fen Jang, za trzy­

mując się na północ od rzeki Żółtej. Niemal po­
łowa wojsk północnych koncentruje się około 
Su Szau Fu, prawdopodobnem jest przeto, że 
pierwsze poważniejsze starcie nastąpi w  tej o- 
kolicy. *

Szanghaj 3. 4. (P A T ). Minister spraw zagra­
nicznych Czen zgłosił protet u mocarsiw z po­
wodu ostrzeliwania Nankinu przez angielskie i 
amerykańskie okręty wojenne. Całe terytorjum 
na północ od Pekinu opróżnione jest przez cu­
dzoziemców.

Tokio 3. 4. (P A T ). „United Press**. W  urzę­
dzie zagranicznym oświadczają, że Japonja nie 
weźm ie udziału w  ponownej wspólnej demon­
stracji wojskowej przeciwko Chinom. Rząd ja­
poński jest zdania, że obecne siły morskie są 
wystarczające, aby opanować sytuację nad 
rzeką Yan-Tse. Rząd japoński nie ma zamiaru 
wzmacniać floty wojennej na wybrzeżu półno­
cnych Chin.

f
Wiedeń 3. 4. (P A T ). „W iener Medizinische 

iWochenschrift** donosi, że lekarzowi wiedeń­
skiemu dr. Paulowi udało się wynaleźć skute­
czny środek przeciwko reumatyzmowi. Najwa­

żniejszym składnikiem nowego środka jest tu- 
berkulina, którą wstrzykuje się pod skórę. Re­
zultaty tej nowej metody leczniczej mają być 
bardzo pomyślne.

Wojownicze uckwały młodzieży 
z pod znaku „Wielkiej Polski**

(Telefonem od naszego korespondenta).

Lw ów , 3 4. (O ) Dziś obradował tu zjazd 
m łodzieży ze wschodniej Małopolski, zgrupo­
wanej w obozie W ie lk ie j Polski. Przybyło o- 
koło 100 delegatów z prow incji, a z ramienia 
centralnych w ładz stronnictwa b. wiceminister 
prof. Ry barski z W arszawy. W  obradach w ziął 
także udział wiceprezydent m. Lw ow a Stahl. 
Obrazem nastroju, jaki panował na zjeżćzie, 
jest rezolucja, w zyw ająca młodzież do w alki 
z „bandą opi yszków, grożących świstem bata 
i terorcni“ . oraz do odmłodzenia „spróchnia­
łych podstaw państwa".

Związek pelskiil im. liiu s ip jd i
(BJU3puodS3JO\ OSoZSBU po UI3U0J3[3X)

W arszawa 3. 4. (Sin). W  dniu dzisiejszym 
drugi zjazd delegatów polskich Tow arzystw  
turystycznych zakończył swoje obrady. Kon­
kretnym wynikiem drugiego zjazdu jest założe­
nie Związku polskich Tow a izy tsw  turystycz­
nych, którego statut na podstawie referatu dr. 
T. Smoluchowskiego został uchwalony. W  myśl 
stauttu celem Związku jest popieranie rozwoju 
turystyki w  kraju i zagranicą, oraz krajoznaw­
stwa za pośrednictwem należących do Związku 
Tow arzystw  przez koordynację pracy zrzeszo- ; 
nych w  Związku Tow arzystw , oraz zbiorową ; 
reprezentację zrzeszonej w  Związku turystyki | 
polskiej, jako całości wobec władz i zagranicy, i

K O N F L IK T  „P IW N Y  W  NIEM CZECH.

Berlin. 3 4. P A T . Ustawa o podziale docho­
dów podatku od piwa, która stała się głów-i 
nym punkiem spornym między stronnictwami! 
rządowemi, a poszczególnemi państwami zwi% 
zkowemi, została dziś przyjęta przez Reichs-' 
tag w  drugiem i trzeciem czytaniu w iększością 
195 głosów przeciwko 148. W  kołach prawico-j 
wych spodziewają się, że rząd pruski zgodai* 
z poczynioną wczoraj zapowiedzią premjerai 
pruskiego Brauna zaskarży tą ustawę przedj 
trybunał stanu. ■ i

PR ZE D  B ISM ARCKIEM  W O L N O  SK ŁA D A #  
W IE Ń C E . i

Berlin, 3 4. P A T . W  związku z incydentem) 
przed pomnikiem Bismarcka, który spowodo-t 
wał nagłą śmierć gen. W risberga, Tiinhtnj 
spraw wewnętrznych Rzeszy ma w najolii 
szych dniach wydać specjalne rozporządzenie^' 
zalecające policji, aby nie przeszkadzała skla-^j 
danin w ieńców przed pomniikem Bismarcka, 
stojącym w  pobliżu Reichstagu. Składanie; 
w ieńców jednak ma się odbywać bez więk-J 
szych zgromadzeń i bez przemówień.

STR AJK  N A  SLĄSKU  N IE M IE CK IM . v
Berlin, 3 4. P A T . Wskutek odrzucenia przes, 

pracodawców przemysłu metamwego na Doi-; 
nym Śląsku orzeczenia sądu rozjemczego wl 
sprawie stawek płac robotniczych, robotnicy^ 
rozpoczęli w całym  sze regu miejscowości 
strajk.

A W A N T U R Y  K O M U N ISTYC ZN E  W  L Y O N IE

Paryż, 3 4, P A T . „Echo de Paris** donosi a  
Lyonu, że komuniści w yw oła li tam w  jednym  
z kinematografów w  którym  wyświetlano film  
amerykański na temat w ojny burzliwe zajścia. 
Dwóch agentów policyjnych  zostało ranionych. 
Aresztowano w iele osób.

M IĘ D ZYN A R O D Ó W K I O K O N FL IK C IE
b a ł k a ń s k i m .

(Telegram własny „N ow ego  Dziennika"!
Paryż, 3 4. (K )  Biura m iędzynarodówki so­

cjalistycznej i m iędzynarodówki zw iązków za 
wodowych zbadały sprawę konfliktu włosko- 
jugosłowiańskiego wyrażając pogląd, że L iga  
Narodów w inna zająć się tym  poważnym ■'9 - 
targiem, stanowiącym w ielk ie niebezpieczeń­
stwo dla pokoju.

O F E N Z Y W A  H IS Z P A Ń S K A  W  M ARO KKU.

Madryt, 3 4. P A T . W edług urzędowego ko­
munikatu, kolumny wojsk hiszpańskich, któ­
rych zadaniem jest stłumienie powstania w  
Marokku posuwają się bez żadnych przeszkód 
naprzód. Kolumny te rozbroiły już w iele sztze 
pów.

 ---------- 7———— — ————— ■

S PO W IE D Ź A R T Y S T K I PR ZE D M IO TE M  
PROCESU.

( 1)  Znana swego czasu w  Paryżu  artystka 
Ewa Lavaliere porzuciła scenę i schroniła się 
do jakiejś małej m iejscowości obok Paryża.—  
W szelk ie usiłowania, by ją  skłonić do pow ro­
tu na scenę, spełzły na niczem. Ostatnio była: 
w  Paryżu, by uprosić arcybiskupa o dopuszczę' 
nie je j do klasztoru, ale arcybiskup je j tego 
zezwolenia nie udzielił.

Przed kilku tygodniam i pojaw iła się w  P a ­
ryżu książka niejakiego Marcerou pt. „Spo­
w iedź Ew y Lavaliere“ . Książka ta zaw iera 
szczegóły z życia artystki, gdy jeszcze była 
uwielbianą divą i pozostawała z autorem w 
stosunku zażyłej przyjaźni. W szelk ie próby; 
E w y Lavełiere, by autora nakłonić do zaniecha 
nia wydania książki pozostały htz rezultatu. 
Nikczemna żądza sensacji okazała się siln iej­
szą, a bezbronna kobieta napróżno stara się o  
konfiskatę ohydnego dokumentu ludzkiej po­
dłości. _

rym P. T. Prenumeratorom 1 pro­
wincji, którzy nlo odnowie bez­
zwłocznie prenumeraty, wstrzyma­
my z dniem 10 bm. wysyłka nassa- 
go pisma.
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Program stacyj radiofonicznych
Poniedziałek 4 kwietnia:

Kraków (422 rn.). 18— 18‘40: Transmisja z W arsza­
wy. —  18*40— 19: Rozmaitości. — 19— 1925: Odczyt 
P. t. „Racławice*’ wygi. prof. Dr. W . Sobieski. —  
lft‘30-r-19‘55: Odczyt p. t. „O freskach", wygi. p. 1e- 
TZj# Winarz. —  20— 20*30; Przerwa, ewentualnie ko­
munikaty. —  20*30- -22: Obchód Kościuszkowski. —  
22: 'Sygnał czasu, komunikaty.

W arszawa (1111 m.). 15— 15*25: Komunikaty, go­
spodarczy 1 meteorologiczny. —  17*30— 17*55: Od­
czyt 1>. t. „Kolonje, obozy i wędrówki młodzieży 
zkolnej i ich wartość wychowawcza". — 18: Kon­
cert popołudniowy. Transmisja muzyki tanecznej z 
kawiarni „Gastronomia". —  18*40— 19: Rozmaitości, 
w  .15̂ 30— 19*45: Komunikat rolniczy. —  19*45— 20*10: 
Odczyt p, t. „Bitwa pod Racławicami". — 20*10—  
_  *30: Przerwa, przypuszczalnie komunikaty. —
30*40: Koncert wieczorny. Transmisja z Krakowa.
(Pó icbucefrcle sygnał czasu. Komunikaty, 
f Wleded (517.2, 577 m.). 16*15: Koncert. —  17*10: 
'flodełna dla młodzieży. —  20*05: Akademja uiuży-

Medjolaa (3223 m.). 21: Muzyka lekka. — 22*45: 
tJfc&z-oand.

Neapol (3333 m.). 17*10: Piosnki neapolitańskie. —  
21: Wyjątki z operetki Yalentego „Zielone Shimmy".

/  
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&

/ / / / /
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PR ZE G LĄ D  GOSPODARCZY,

Widoki pożyczki zagranicznej
Komunikat rządow y o rezultatach misji ame­

rykańskiej prof. Kryżanowsklego i dyr. Młynar 
skiego utrzymany jest w  tonie tak ogólniko­
w ym  i niewiele mówiącym, iż nie ułatwia on 
bynajmniej odpowiedzi na tak aktualne i ważne 
obćcnie pytanie, czy  uzyskamy wreszcie obie­
cywaną od dawna pożyczkę zagraniczną. Jedy 
nem i pozytywnem  stwierdzeniem w  tym ko­
munikacie jest w łaściw ie tylko stwierdzenie, 
że rokowania o pożyczkę toczyć się będą z w y  
eliminowanym kontroli jakiegokolwiek ciała 
m iędzynarodowego. Nic natomiast nie znajduje 
niy w  komunikacie o warunkach pożyczki i o 
prawdopodobieństwie zrealizowania jej.

Nieco szczegółowsze in form acje zaczerpnąć* 
możtiń tylko z licznych —  choć niewiadomo 
c z y . autentycznych —  w yw iadów  z członkairi 
m isji. Tak  naprzykład oświadczyć miał prof. 
.Krzyżanowski, że rokowania o pożyczkę toczą 
się nie z .Dillonem lecz z koncernem banków, 
w  którym główną rolę odgrywa „Bankers 
TrUst", źe pożyczka nie przekroczy siu mil. 
doi. i źe stopa procentowa będzie w  każdym 
rstzle niższa niż przy pożyczce Dillona (8 proc.)

Optym izm  naszych delegatów pożyczkowych 
może uzasadniony na podstawie własnych ich 
obserwacji , nie może się oczywiście udzielić 
społeczeństwu tak skąpo i ogólnikowo informo 
waneńiu. Biorąc jednak pod uwagę zarówno 
poprawę naszych stosunków gospodarczych 
jak i. znaczną płynność kapitałów na w ielkich 
rynkach pieniężnych na Zachodzie, wyrobić 
sobie można pewien pogląd na realność w ido­
ków  uzyskania pożyczki. N ie ulega w ątp liw o­
ści, że fakty takie, jak osiągnięcie równowagi 
budżetowej, przeszło półroczna stabilizacja zło 
tego, pomyślny bilans handlowy i last but not 
łeast przeobrażenia ustroju politycznego w  kra 
ju, stanowić muszą zespół warunków niewąt­
p liw ie przychylnie usposabiający kapitalistów 
zagranicznych do szukania lokaty w  Polsce. — 
Z  drugiej zaś strony przykłady wielkich' ope­
racji finansowych, dokonanych w  ostatnich 
latach w  Niemczech, Austrji, Belgji itd. Wslta 
żują na zakorzenione w  mentalności kapitali­
stów amerykańskich pewne uprzedzenie do 
Europy, prowadzące do stawiania przy udzie- 
leńiu pożyczki żądania pewnej kontroli nftd 
sposobem użycia je j. Oczywiście nie jest wy- 
klucaonem, że ofiarowanie wyższego procentu 
mogłoby skłonić kapitalistów z za Oceanu do 
zrezygndwahła z warunku kontroli. Zachodzi 
tylko pytanie Czy z naszego punktu widrenin 
koteystniejszein jest zaciągnięcie pożyczki na 
wyiafey proefent bez kontroli, czy też pożyczki 
niźfef'bproćeritńWanej z równoczeshą, choćby 
umiarkowaną i nienaruszającą godności pań­
stwa kontrolą? P, W ładysław  Grabski, jak to

niedawno pisaliśmy, oświadcza bez wahania, 
że w oli zapłacić o jeden lub dwa procent w ię­
cej, byleby mieć nieograniczoną swobodę w 
zużyciu tej pożyczki. Natomiast z zacytowane­
go przez nas przed paru dniami artykułu Dra 
Barańskiego wynikałoby, źe w  naszych kołach 
rządowych panuje raczej pogląd przeciwny. 
N ie trzeba chyba dodawać, że gdyby stanowi-

(Dinie, i
(sn) C iekawe zestaw ienie, uwzględniające 

zadłużenie i majątek narodowy rozmaitych 
państw świata, ukazało się przed paru dniami 
w  Londyn ie w  broszurze p. t. „H om e, Colo- 
nial and Fore ign  B orrow ing“ . Ze względu na 
różnorodność źródeł, z których dane te zo ­
stały zaczerpnięte, nie można w praw dzie cy fr 
tych uważać za bezw zględn ie ścisłe, bądź- 
cobądź dają one jednak interesujący obraz 
stosunków obecnych pod tym  względem . 
Zestaw ien ie to w ygląda następująco (c y fry  
w  funtach sz ter lin gów ):

Europa
LndhofC Rtmny obrfi Błogi Rajglek
w mil]. handln ugr. państw. narodowy

na głowę ludności:
W ielka  Brytauja 44,2 45 180 630
Niem cy 62,6 16,6 41,6 250
Francja 39,2 21,7 96 273
W łochy 42 9,2 42,8 127
Belg ja 73 39,5 46,5 288
Holandja 7,3

22
48,2 32,5 233

Hiszpańja 7 27,6 290
Austrja 6,5 20,7 11,7 108
Szw ecja 6 25 15,8 167
Szwajcarja 3,9 46 49,4 472
Polska 27,2 3,9 3,1 106
Rumunja 17,4 3,5 4,1 129
Czechosłowacja 13,6 15,9 16,5 151
Jugosławia 18 5,0 13,4 144
Portugalja 5,4 4,3 11,5 120
Grecja 6,5 6,9 21,2 87
Stany Zjedaoesene 

Ameryki połn. 118 16,8 35,5 585

sko rządu było istotnie takie, to szanse azyska 
nia pożyczki byłyby znacznie pomyślniejsze, i 

W  każdym razie nie należy się łudzić, jako- 
byśm y by li b lizcy zrealizowania pożyczki. Ope 
racja tego rodzaju, na większą skalę z a k r o je  
na, wym aga zawsze dłuższego czasu i przy ca­
łe j dyskrecji, w  jak iej zw ykle odbywają sig 
pierwsze stadja tych transakcji, dochodzą je­
dnak zawsze do wiadomości publicznej szczeń 
góły znacznie konkretniejsze, niż te którsni 
nas raczy obecnie nasz rząd*

4 *  D*. *  *
•  •  ■■■-

ń U
w noważą w szakże częściowo wydatki pocho­
dzące z zadłużenia. Odnosi się to zwifuttóg} 
do Stanów Zjednoczonych Am eryk i, któtt| 
zadłużenie zagraniczne jest znacznie mniej­
sze od jej w ierzytelności i która czerpie 
z tego źródła ogrom ne dochody.

Co się tyczy  Polski, to w zestawieniu po- 
w yższem  zajm uje ona bardzo skromne miej* 
sce tak pod w zględem  obrotów  handlowych, 
jak —  na szczęście —  długów, jak wkoAcft 
i majątku narodowego. W  każdym razie mo­
żem y się cieszyć z tego, że mamy nietyiko 
bezw zględn ie ale i stosunkowo najmniejsze 
zadłużenie, bo wynosi ono zaledwie ma­
jątku narodowego.

Informator gospodarczy

Z zóstawienia pow yższego  w idoeznem  jest 
ogrom ne zadłużenie w ielu państw europej­
skich, dochodzące w e Francji do 3 6 %  ma­
jątku, we W łoszech 38 % , a w  W ielk ie j B ry- 
tanji do 2 9 % , O grom ne- to zadłużenie po­
ciąga za sobą oczyw iście konleczhość płace­
nia wysokich odsetek na rzecz zagranicy, 
a temsamem zuboża własne gospodarstwo 
i stoi na przeszkoozie odzyskaniu pom yśl­
ności przedwojennej.

Coprawda w zestawieniu tein brak danych 
co do odwrotnej strony medalu, t. zn. có do 
w ierzytelności, jakie poszczególne państwa 
mają zagranicą, Odsetki z tego z'ródla ró-

B. BOB. W  BARO K U: iipraWa tych
nie jest jeszcze uregulowana.

„IT AL IA *;: O ile nie są to banknoty w ycofane 
z obiegu, to mają one Wartość około 41 zł za NB
lirów.

„A LK O H O L": Hurtowny skład płwa wymaga
nabycia świadectwa handlowego II. kategorji.

S. BO DNER ; W  sprawie spadku proszę się zwró  
cić pod adresem Dr H. W inawer, W arszaw a, Ko­
szykowa 70.

I, FUEHRER: Patent przem ysłowy VIII kate­
gorji.

„R Y M A N Ó W ": Kredyt w  celu ukończenia budo­
w y uzyskać Pan może w  Banku Gosp, Krajowego, 
Pożatem może się Pan starać o pożyczkę hipote­
czną za pomocą anonsu wzgl. przez pośrednika.

„ST A T Y  A B O N E N T ". W  styczniu 1018 wynosiła 
Wartość korony złotej —  1.78 koron papierowych.

„PR ZE M Y SŁ  D O M O W Y": Nie trzeba patentu
ani też nie płaci Pan podatku obrotowegę.

„E IB E N SC H U E T Z": Adres „Centralnego Komi­
tetu posiadaczy asygnat na odszkodowania wojen­
ne*": Lw ów , Kraszewskiego 13, II. p. 'Bliższych  
inforinacyj o tej organizacji nie posiadamy.

„ZA IN T E R E S O W A N Y ": 1) Um owa ważna, je­
dnak obowiązuje tylko 20 proc. rocznic. 2) Także 
do zawartych wcześniej umów. 3) Niema różnicy 
między długami zlotowemi a dolarowemi.

..T. E.“ : Kurs dolara wynosił we wrześniu i pa­
ździerniku 1926 r. od S.96—9 zł.

S. G. K R A K Ó W : Należy się Panu Za 1 koronę



Sfr. ą

0.15 7.1. Izii. Tnrenie 2.100 7.1. Iow. ubezpieczeniowe 
ma jt*tlii:ik |iiM\vn /.w inki do 1. V I I .  1029. Proszę 
się z w lin  ię w p n iłil  (!n Iw ii\y.«kicj;ii oddziału lego 
to warzy siwa.

C IE K A W I : Ma Pan płacić obecnie 27.10 zł
czynszu.

A. W .: Waloryzacja odnosi sic również (lo zale­
głych podatków (o ile nie sa już przedawnione).

C IEK AW  Y Z .; Ko nieczny paleni akcyzowy.
„Ś L IW O W IC A 1': Kurs dolara MO grudnia 1020

Wynosił 9 zł. D r B. S.

| <JL'S T  !\J\/DAftDZIEJ L U B IA N Y  |

Z KRAJU.

Przygotowania w uzdrowiskach 
przed sezonem letnim

M im o bardzo ciężkich warunków  gospo­
darczych uzdrowiska polskie nie ustają w  
energicznych  i celow ych  pracach nad ulep­
szen iem  stanu sanitarnego i technicznego.

G d y n i a  rozbudowuje się coraz in tensyw­
niej także, jako kąpielisko morskie. U lepszo­
no ośw ietlen ie, przedłużono prom enadę nad 
plażą, uruchomiono nowe, dobrze zbudowa­
ne kino. Urządzono wspaniałą aleję, łączącą 
m agistrat z m orzem  i prom enadę nadbrzeżną. 
R ozpoczę to  prace około splanowania terenu 
nadm orsk iego celem  urządzenia na nim boisk, 
p laców  tenisowych, kw ietn ików  itp.

W  IwonłCZU przeprow adzono gruntownie 
rem ont kanalizacji, w ill zakładowych i upo­
rządkow an ie dróg. W ybudow ano dw ie nowe 
łazienki, urządzono now e kąpiele słoneczne 
Z tuszam i, udostępniono now e źródło żelazi- 
■te „Józef® , u jęte w  budyneczek w  styln 
greck im . Zbudowano now e place tenisowe, 
przystąp iono do budow y ogrom nego 100-po- 
k o jow ego  hotelu za rządow ego  „E xcels io r“ . 
U ruchom iono sezon zim ow y.

Rozbudown K r y n i c y - Z d r o ju  następuje 
ściśle w edług zakreślonych planów. U regu­
low an o  w ięc rzeczkę Krin iczankę i urządzo­
no je j bu lwarki nadbrzeżne, uporządkowano 

*  i  przesun ięto poza centrum zdrojowiska 
1 d rog i jezdne. Rozbudowano sieć w odociągo­

wą, w ykonano sreć kanalizacyjną, przebudo­
w ano kotłow n ię w  łazienkach oraz laborato­
rium  do kąp ieli borow inow ych . Dobudowano 
do daw nego domu zdro jow ego  2 skrzydła 
z  pokojam i i kabinami do kąpieli m ineral­
nych  i zab iegów  leczn iczych oraz zaprow a­
dzono w  nim  centralne ogrzew anie. W ybu ­
dow ano m onum entalny gmach łazienek mi­
neralnych  o 112 pokojach m ieszkalnych 
i 112 kabinach. W yw iercon o  4 źródła wody 
m ineralnej, bogatej w  kwas w ęglow y. P rze ­
robiono plantacyjne skw ery zdrojowe. Za ło­
żono własną cieplarnię i urządzono szpital 
izolacyjny, wybudowano stylow ą muszlę dla

A R K A D JU SZ  a w e r c z e n k o

Biedactwo
Spróbowała pudełko od zapałek. Pudełko się 

rozleciało, zapałki się rozsypały. Zam yśliła się, 
odrzuciła pudełko i wzięła ze stołu szklankę. Przy  
zetknięciu się z gwoździem, szklanka potłukła się 
na miazgę, a W iera, uśmiechając sie. przez łzy, 
wysysała . krew ze skaleczonej rączki. Użyte w 
tym celu kolejno óióż, widelec i łyżka natykały 
się na tępy, ale stały opór ze strony okrutnego 
haka.

Wreszcie do całej sprawy wtrącił się ciężki 
przycisk. W ypełnił on poruczoną mu misję w  spo­
sób zadawalający, choć nie bez szkody dla siebie, 
gwoździa, sufitu i paluszków gospodyni.

Natychmiast potem lampa bez śledztwa i sądu, 
••stała „powieszona11.

Jak pan sądzi, dobrze się trzyma?
W yraziłem  przypuszczenie, że wskutek chodze­

nia na wyższem piętrze, lampie grozi najlekko­
myślniejszy z upadków.

—  Naprawdę? Marja, idź do sąsiadów na górę 
1 powiedz, żeby mniej chodzili.

— Lepiej niech Pani ich odraza poprosi, żeby 
•ię wyprowadzili —  poradziłem.

W iera zamyśliła się:
—  Nie... to niemożliwe.

„N O W Y  DZIENNIK- wtorek 5. IV. 1927

ork iestry , przebudo w ano znaczną przestrzeń 
chodników i jezdni, oraz zasklepiono row y 
i strumyki. Przystąpiono do budowy hali 
targowej i do wzmocnienia bezpieczeństwa 
przeciw pożarow ego. Przysiąp iono do budowy 
now ego gmachu pocztow ego i drugiej hali 
targow ej, uruchomiono połąłączenie autobu­
sowe K ryn ica— Stróże.

-------- O§0---------
Bochnia (Kor. w ł.) Z  życia kulturalno-towa 

rzyskiego. Staraniem nowowybranego w ydzia ­
łu „Czytelni Żydowskiej HatchijalT* i Kom isji 
Funduszu Narodowego odbył się urozmaicony 
wieczór purimowy, połączony z zabawą tane­
czną. Przepiękny żyw y obraz „Nad Rzekami 
Babilonu'* umiejętnie kierowany przez p. R ó­
żę Monderer w yw ołał ogólny zachwyt. Odegra 
no jednoaktówkę Schaloma AJcjchema p. tt 
„Der Doktor**. Doskonałą grą odznaczyli się p. 
p. Silberringowa, Rosenowa, Nath, Dr Rosen i 
inni, przyczyniając się temsamem do uśw ie­
tnienia wieczorku. Nadzwyczajne wrażenie 
w ywarła również deklamacja utalentowanej 
p. Róży Mondererówny. Drugą część wieczoru 
w ypełn iły tańce, przeplatane aktualnym, peł­
nym humoru żyw ym  dziennikiem, który z wer 
wą odczytał p. Dr Rosen. Znaczny dochód prze 
znaczona na bibljotekę i Żyd. Fundusz Naro­
dowy.

Najpięknieis
Ameryka postanowiła, jako kraj the greatest in 

the world urządzić u siebie konkurs międzynarodo­
wy, który ma za cel wyszukanie, ogłoszenie i uświę 
cenie najpiękniejszej kobiety na świecie. Tak, jak 
istnieje szampion boksu wszelakich kategoryj, tak 
samo będzie istnieć urzędowo stwierdzona szam- 
pionka piękności, o której światowej wyższości nie 
będzie wolno wątpić. Ten oryginalny mecz, lub mó­
wiąc mniej sportowo, a wdzięczniej turniej, odbę­
dzie się w  miesiącu maju na eleganckiej plaży Galvo 
ston w Texas. Można obie wyobrazić, jakie gorącz­
kowe zajęcie wzbudzi on w  Stanach Zjednoczonych.

Turniej ten został przygotowany z wielką pieczo­
łowitością. Ponieważ trudno było sprowadzać wszys 
tkie kadydatki z rozmaitych krajów na próbę, więc 
zwrócono się do każdego z nich, a!*y wybrał u siebie 
tą, którą uważa za najgodniejszą tej próby. W ybór 
jest dowolny, z jednem tylko zastrzeżeniem, że mu­
si być w granicach moralności, tak, że dopuszczone 
kadydatki muszą być przyzwoitemi kobietami, zara 
biaiącemi na życie, lub mieszkającemi przy rodzinie. 
Każda z wybranych poszczególnych szampionek 
krajowych będzie gościem komitetu amerykańskiego 
i nie będzie ponosiła kosztów ani podróży, ani poby 
tu, ani tualety. Tę. która zwycięży, czeka nagroda 
50 tys. franków i zaangażowanie jako gwiazdy w  
dużej firmie kinematograficznej.

Propozycja amerykańska została przyjęta z zado­
woleniem; w  szeregu stolic powstały komitety, któ­
re obecnie przystąpiły do ostatnich wyników.

W e Francji z inicjatywy Journal‘a zawiązał się ko 
mitet pod przewodnictwem pana Maurice Waieffe,

—  Dlaczegóż niemożliwe? Jestem pewien, że je­
śli im pani da do wyboru: wyprowadzić się, albo 
spłonąć żywcem —  z pewnością wybiorą prze­
prowadzkę!

—  Ależ nie, to głupstwa! Nic się nie stanie! 
W idzi pan przecież, że w isi już pięć minut, 1 nic. 
Teraz tylko nalać nafty, zapalić i możemy spo­
kojnie jeść obiad.

W zię ła ze stołu butelkę, nalała nafty do lampy 
i zapaliła knot.

Knot zgasł.
W iera  potrząsnęła lampą i znów zapaliła. Knot 

znowu zgasi.
Zmobilizowano wszystkie obecne posiłki: mnie 

i Marję.
Lampa uparła się i za nic w  świecie nie chcia­

ła się palić.
Dmuchaliśmy w  nią, wykręcaliśmy knot, znowu 

zapalaliśmy, a ona zabłysnąwszy jak na kpiny, 
znowu gasła.

—  Musieli panią oszukać z tą lampą. Niech pa­
ni pośle Marję do sklepu, to zamienią!

W iera  była już śmiertelnie zmęczona, więc zgo- 
dział się natychmiast.

—  Dobrze, tylko naftę wyleję. Marja, daj bu­
telkę I

I nagle usłyszałem zdumiony głos W iery.
—  To jakieś cuda! Dopiero co wylałam  naftę

Nr: m

Leżajsk. (K o i. w l.i Niedawno b aw ili w  L e­
żajsku sekcja dramatyczna ..Haszacbar * «.. ŁaA 
cnla, która odegrała sztukę Kobrina: „D e l
l)o rfs jin g“ . Na szczególne wyróżnienie zasługi 
je pp. Sandauer, Frridówna, Haas, Tozmarii 
i inni. Dochód z przedstawienia przeznaczo 
no na rzecz żydowskiego domu 'udowego W 
Łańcucie, około klórego pracuje z oddantfem 
poświecenie inż. Spalz. — 7. in icjatyw y On, 
Dobschilza i p. Kahana zreorganizowano łutĄ 
sza komisję Keren Kajemeth, na której częlą 
stanął dr Debsehitz. Sekretarką została p. W a ł  
łer. Należy się spodziewać, że obecnie rozwinH) 
Keren Kaiem eth ożywioną działalność.

Wesoły kącik
W O LN Y  ZAW ÓD.

—  Wolny zawód to faktycznie wolny zawód. Czta 
wiek jest panem swego czasu. Może przyjść 1 odeJA  ̂
kiedy chce.

—  To ja też mogę.
—  Przepraszam! Jako urzędnik?
—  Naturalnie. Rano mogę przed dziewiątą przyjSA 

do biura, kiedy chcę, a po szóstej mogę odejść, kledj} 
chcę.

PRZYCZYNA.
— Dlaczego to pańska żona przysięgła, że nigdy 

nie pójdzie już na wycieczkę w  góry? ' •
—  Z powodu echa: nie może tam mieć ostatniego 

słowa.

ca w świecie
w  którego skład weszli różni malarze, jak Van Dou- 
gen, Abel Faiyre etc., także reprezentanci filmu, jak 
Marcel Lherbier, Chataignor, a ze strony komitetu 
amerykańskiego, jako delegat występuje malarz W ar  
chowski.

Zgłosiło się we Francji kandydatek tysiąc, co, jak 
zaznacza 1‘Illustration, dobrze świadczy o skromno. 
ści kobiecej, skoro nie więcej uznało się godnych te 
go zaszczytu. Po pierwszym przeglądzie zostato 
200, które onegdaj defilowały przed aeropagiern. O - 
becne mody znakomicie ułatwiają takie wybory. Po  
trzech dalszych godzinach pozostało 40 niezaprze­
czalne ślicznych twarzy, które jednak zredukowano 
do czterech. Te cztery były przedmiotem dużych 
sporów, gdyż niejako przedstawiały cztery różne 
style Francji. Styl Louis XV, który przedstawiała 
wdzięczna aktorka z filmu, o- mato co nie uzyskał 
większości. Lecz zbytnia kokieteria, która go cecha 
wała i która mogła rzucić cień na typ kobiety fran­
cuskiej, przechyliła szalę na stronę panny Roberte 
Cusey, przedstawiającej swemi podłużnemi oczami 
coś z typu Giocondy. Liczy sobie 20 lat i pracuje w, 
magazynie mód na Champs Elysees. W  Gałveston 
wystąpi ona, jako panna Francja obok panny Angljl 
przy Germanji, która podobno ma dokładne propor­
cje Venus Milońskiej.

Nie należy zbyt zazdrościć kąpiącym się ludziom 
w Galvetson tej gratki asystowania przy turnieju, 
który równocześnie będzie zdjęty do filmu, na który 
zebrano już 1 mil. dolarów i który będzie miał nape 
wno wszędzie powodzenie.

z tej butelki i znowu jest pełna. Nic nie rozumiem
Zaciekawiony, poszedłem zobaczyć, co się stało.
—  Proszę, niech pani pozwoli! A leż pani nie 

w e w łaściw ą butelkę wylewał
—  Co mi pan tam będzie opowiadał! Tamta jest 

od oclu. M arja zapomniała o niej.
—  Może być, że od octu, ale pusta. W iera spoj­

rzała na mnie z roztargnieniem:
—  Czy pan wie teraz, dlaczego lampa się n i*  

paliła?
Przyjrzałem  się lampie, bułclce po occie i po­

wiedziałem :
—  W iem już. Biedactwo, i co pani potrafi zro­

bić?
—  Niech pan mnie puści! Jak pan smie cało­

wać? To zuchwalstwo! Pan jest niemożliwy!
—  Kto ja? Jestem znany łotr. Czyż pani o tem 

nie wiedziała?
—  Korzysta z tego, że jestem sama...
Starała się wyrwać, ale widocznie kłopoty z lam 

pą tak ją zmęczyły, że głow a jej przytuliła się do 
m ejpiersi. Spojrzała na mnie i powiedziała:

—  Jaki pan zabawny!
A  potem widocznie zdecydowała, że najlepszent 

wyjściem z sytuacji jest odpowiedzieć mi taktm 
samym serdecznym pocałunkiem Małe, niezaradne 
biedactwo!

Była to jedyna rzecz, którą umiała robić jak  
należy.
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Postępy w dziedzinie medycyny
Nowy środek narkozy — Walka przeciw rakowi

berlińskiem Towarzystw ie Lekars­
k im  wygłosił profesor Lrnst Unger, k ierow ­
n ik  .szpitala W irchowa, senzacjny odczyt o no 
sryiń-Środku narkozy. Środek ten, nazwany „E  
107“ , jest cieczą, którą wprowadza się do żołą­
dka. Po  kilku sekundach traci pacjent p rzy­
tomność. Jest on znacznie zdrowszy od zw y- 
kje; naikozy zapomocą chloroformu, albo­
w iem  nie działa szkodliwie na serce. Zastoso­
wano go dotychczas w  500 wypadkach i to za ­
wsze z dobrym rezultatem, również u pacjen­
tów  liczących ponad 70 lat.

*  *  *
W  Wiedeńskiem Towarzystw ie I.ekarskiem 

wygłosił znany genewski patolog prof. dr. 
Maks Askanaze odczyt o swoich doświadcze­
ni ich  w  zwalczaniu raka. Zdaniem prelegen­
ta najważniejszym  czynnikiem  przy powsta- 
Wirniu nowotworów' jest dyspozycja pacjenta, 
przyczem  przy raku dziedziczność nie odgry-

Palacze, straszeni zanójozemi skutkami niko 
tyzowania się przeciwstawiają zazwyczaj groź 
bom tym  dwa argumenty na rzecz palenia. 
P ierwszym  z nich jest uspokajający wpływ  
palenia na system nerwowy, drugi —  an»yse- 
ptyczne działanie zawarte w  dym ie tytonio­
w ym  nikotyny na drogi oddechowe. Pierwsze 
mu z tych argumentów trudno istotnie odmó­
w ić Zasadności, ile i e  wszyscy palący, a zw ła­
szcza usiłujący odzwyczaić się od palenia, wie 
lokrotnie na samych sobie fakt ten stwierdzili. 
Co się, natomiast tyczy argumentu drugiego, 
nasuwać się muszą poważne w  tym względzie 
wątpliwości. Dzięki znacznej, zwłaszcza z p o ­
śród ster posiadających, liczbie palących k o ­
biet, rozpowszechnił się w  ciągu ostatnich lat 
ten nałóg, a mimo to choroby powstające 
wskutek przedostawania się m ikrobów do 
dróg oddechowych, jak: influenza, wszelkiego 
rodzaju zajęcia płuc i oskrzeli, zapalenie opon 
mózgowych itp. przybierają zatrważający cha 
rakter epidemji. Są jednak ludzie, którzy nłe 
znoszą tytoniu. Skutki zatrucia nikotyną, spo­
wodowanego nietolerancją tytoniu, są w ie lo ­
rakie i wszystkie w ielce niebezpieczne. N a jpo­
ważniejszym  i najgroźniejszym  z pośród nich 
jest żanik wzróku, mogący przejść w  zupełną 
ślepotę. Oczy’wiście w  takich wypadkach Wy­
raźnego nieznoszenia tytoniu koniecznem jest 
liczzwloczne zaprzestane palenia nawet umiar 
kowanego. Dawniej utrzymywano, jakoby ko­
biety nie podlegały tego rodzaju objawom nie 
tolerancji tytoniu. Obecnie notowane są coraz

C. B.: 1) Parów ki nie szkodzą cerze, ani też maść 
nie zostawia znaków. 2) I owTszem, obfite w ypa­
danie w łosów  może doprowadzić do łysiny. Co 
jest przyczyną — ustalić można tylko po zbadaniu
3) Pudrować przed wyjściem na słońce. S T A Ł Y  
< ŻY T E LN IK , N. SĄCZ: 1) W cierać codziennie w  
skórę głow y spirytus salicylowy. O ile możności 
naświetlać raz na 7—10 dni lampą kwarcową. 2) 
Wymaga zbadania. 3)* Szkodliwy; odbija się nie­
korzystnie na usiądzie nerwowym. Tak jest; to 
ieriynj sposób odzwyczajenia się. Ponadto dużo 
>i;chu, gimnastyki, sportu. 4̂  Pędzlować stopy 20 
noc wodnym roztworem formaliny (na receptę 

!< karza' U N L A C K Y W O M A N : 1' Przyczyną bywa  
niekiedy nadmierna elastyczność i wytrzymałość

wa żadnej roli. Prof. Askanaze przekonał się, 
że torf u niektórych zwierząt w yw ołu je raka. 
Znane są też wypadki, że inne podrażnienia 
w yw ołu ją  też tę chorobę a m ianowicie działa­
nie słońca, gorąco, chemiczne podrażnienia, 
wreszcie robaki. Rak nie powstaje n igdy przez 
własne bakterje, natomiast zauważono, że lu ­
dzie, którzy konsumują surowe ryby dostają 
na wątrobie niezliczone małe robaki, których 
w pływ  na tkanki jest wprawdzie mały ale ra­
zem zsumowany wywołu je wyraźnie raka. 
Skoro bądź to przez parazyly albo też z innych 
powodów powstaje opuchnięcie, to się ono po­
tem samo rozw ija, chociażby pierwotne podrą 
żnienia już ustały. Odróżnić więc należy pier­
wotne podrażnienie od podrażnienia wtórnego, 
którego przyczyny są jeszcze nieznane. W  ka­
żdym  razie istnieje nadzieja, że tą drogą eks­
perymentów uda się wynaleźć drogę, by zw al­
czyć tę groźną dla człow!eka chorobę.

częściej i u kobiet wypadki zanikania wzroku 
z powodu nikotyzowania się; nadto wypadki 
podobne, jak stw ierdzili lekarze, występują 
u nich we wcześniejszym wieku po krótszym 
przeciągu czasu od daty rozpoczęcia palenia i 
przy paleniu mniejszej ilości tytoniu, aniżeli 
dzieje się to u mężczyzn. Specjaliści chorób 
serca stwierdzają również coraz częściej dają­
ce się obserwować występowanie u kobiet ar- 
ter jo  -sklerozy (zwapnienia naczyń) od której 
dawniej były kobiety zupełnie prawie wolne. 
N ie ulega wątpliwość], że znamienny ten ob jaw 
jest m iędzy innemi wynikiem  rozpowszechnia 
jącego się coraz bardziej u kobiet nałogu pa­
lenia.

O ile umiarkowane palenie może być zaliczo 
ne do rzędu nieszkodliwych używek, o ryle 
nadmierne nikotyzowanie się musi być ener­
gicznie zwalczane, o lie nie ma prowadzić do 
w yników  w  wysokim  stopniu niepożądanych. 
Z całą stanowczością ostrzec też należy przed 
zadawalnianiem się w  tych wypadkach pół­
środkami, w  postaci: ńciekania od papierosów 
do cygar lub fajeczki czv vice-versa, a także 
do palenia „bez zaciągania się". W szystko to 
nie prowadzi do celu i przy pierwszych w yra ­
źnych objawach zatrucia, występującego bądź 
w  postaci osłabienia wzroku, ćmienia w  o- 
czach, zawrotów i bólów głowy, duszności, b i­
cia serca, bolesnych skurczów serca itp. nale­
ży stanowczo i od-azu zaprzestać palenia, pa­
miętając, że jak we wszystkiem tak i w  tern 
tylko pierwszy krok jest trudny.

przeszkody tak, że wskazane jest nacięcie przez 
lekarza. 2) I owszem, prowadzić może do niepo­
żądanych następstw nerwowych tak, że wskaza­
na jest zmiana. PE D A N T , R ZE SZÓ W : 1) Patrz
„Stały czytelnik, N. Sącz‘‘‘ p. 1. 2) i 3) Ostrzyżenie 
w łosów  ułatwi te procedury 4) Tak. 5) Ńie. 6) 
Wstrzykiwania arszenikowe. 7) Nie. W S P Ó Ł C ZE ­
SN A : 1) Dużo rucnu. sjjortu; masaż. Jeść jak naj­
mniej potraw mącznych i słodkich, niewiele tłu­
szczów. Nie pić w  czasie obiadu. 2) Myć włosy w  
rumianku; zarost utlenić. Z ŁO T A  E L Z U N IA : 1) 
Środki, stosowane przeciwko tym pasożytom, są 
dość silne i dlatego zapisywane być mogą tyiko 
przez lekarza, da którego musi się Pani zwrócić. 
My ich Pani ordynować nie możemy. 2) Wycień­

czają dziecko, pozbawiając go pokarmu i nie da­
jąc mu spać. 3) "Nie; jest to 'inny rodzaj pasoży­
ta. 4) Obok tych samych leków, co i w  pierwszym  
wypadku, stosować przez ałuzszy czas co tydzień 
przez 3 wieczory lewatywy z zimnej wody. Po ­
tem nasiadówka. 5) Powstają z ciągłego zakażania 
się jajkami pasożytów. Postępować według dobrej 
niemieckiej zasady: „Nach dem Stuhlgang, vord em 
Essen Handewaschen nickt vergessen“. A N N A j 
Nie zawsze da się usunąć. Spróbować maści z kam  
fora (na receptę lekarza). B A S IA : Porada bez zba 
dania niemożliwa. CESIA : Najlepiej, bo bez śladu 
usunie je Pani lekarz-kosmetyk elektrolitycznie. 
R E W IZJO N IST A , T R Z E B IN IA : 1) Co do tw a­
rzy —  patrz „Cesia". Na "ękach i nogach utlenić 
maScią z perhydrolem, a włosy staną się mało w i­
doczne i wąlłe. 2) Kąpać nogi w  słonej wodzie i 
masować. 3) W cierać spirytus salicyl. Do w o d j  
w  której się myje włosy, dodać szczyptę sod/,
4) Zmywać iw arz 2— 3 razy dziennie apteczną beil 
zyną i zaraz potem pudrować. A P A T Y C Z N Y : 1) 
Nie. 2) Może. 3) Tak jest. Zachodzi tu prawdo­
podobnie wypadek przetoki, która da się chirur­
gicznie usunąć. 4) To zależy od tego, co jest przy­
czyną tych braków. Jeśli to jest wi odzone, to za­
pewnie nie; ale jeśli nabyte, to odpowiednie lecze­
nie może tu wnieść zmianę. —  D ZIE W IC A  O R LE ­
AŃSKA. PA N N A  N A  W Y D A N IL : Innych środków, 
nie znamy. —  S. TRĄU BNER , K R O ŚC IE N KO : Pro­
szę się zwrócić do składnic z materiałami apteczny­
mi, takich, iak „Pharma", ul. Długa, lub „Zoria" uL 
św. Gertrudy w  Krakowie. —  H ILD A : 1) Raz dzien­
nie (później więcej) zamiast piersi zupę na mięsie t  
grysikiem, w  postaci rzadkiej papki, w  ilości 15B-4 
200 gramów. Po 9 miesiącach dziecko powinno zu­
pełnie przejść na sztuczny pokarm. 2) i 4) Wym aga 
zbadania. — 3) Powinien ważyć od 8440—8540 zra- 
i iów, a przybierać dziennie 10— 15 gramów. —  M F- 
W AKEJSZ T E R L F A : Dolegliwości Pańskie zdają się 
być następstwem kataru pęcherza moczowego, jed­
nakże ani rozpoznanie choroby na pewno, ani te n  
mniej leczenie, bez zbadania nie jest możliwe. Opa­
ska przepuklinowa me ma z tern nic wspólnego. —-  
A S T R A : 1) i 2) Patrz „Ces.a“. 3) i 4) W cierać  w  
wilgotne jeszcze po umyciu ręce alkohol, glicerynę 
i sok z cytryny, zmieszane w  równych ilościach. —  
E LA S TY C Z N A  K.: 1) Gimnastyka szwedzka i masaż 
piersi. — 2) Wcierać spirytus salicylowy. —  3) Przar 
czyną może być reumatyzm, ale na dystans twier­
dzić tego na pewno nie można. —  PUER H IS D c  U -  
prawiać jak najwięcej sportów tak, aby wieczorem 
doznawać silnego zmęczenia. Poza tern silna woła.
—  ED IT : 1) Nie znamy środka po temu. —  2) Zmy­
wać pacby 3 proc. spirytus, roztworem formaliny, 
(na receptę lekarza). — 3) 4) i 7) To nie jest żadnest 
cierpieniem. —  51 Objaw normalny u każdej kobiety*
—  6) Patrz „Rewizjonista, Trzebinia" p. 3. —  ESTE­
T Y C Z N A : 1) Patrz „Cesia". —  2) Wym aga obejrzy  
nia. —  NEZr .Jeżeli przyczyną jest rozszerzenie k S  
ści, to poprawę sprowadzić-by mógł chyba tylko 
żabiej operacyjny. Wszelkie aparaty działać mogą 
co najwyżej na tkanki miękkie, a i to jest wątpliwe.
—  C IE R P IĄ C A : 1) Można. Obok diety wskazana
także leczenie ogólne tukladu nerwowego). Czas 
trwania leczenia ustalić ię nie da. Karlsbad pożąda­
ny. —  2) Nieszkodliwe. —  M Y D W IE : 1) i 2) Patr* 
„Rewizjonista, Trzebinia" p. 4. —  3) Patrz „Stały 
czytelnik, N. Sącz" & 3. —  4) Patrz „Rewizjonista" 
p. 3. —  R Ó ŻA  Z B.: 1), 2), 3), 4), 5) Odpowiedź bez 
zbadania niemożliwa. —  6) Wym aga konsultacji* 
neurologa. —  7) Wnętrze nosa smarować maścią bo­
rową. —  SZCZUR G R YB O W S K I: 1) Patrz „E lesty- 
czna K.“ p. 2. —  2) Wym aga zbadania. —  3) Lekarz- 
kosmetyk usunie je kwasem karbolowym. —  4) 80 
proc.. —  5) Można. —  6) Wymaga osłuchania płuc.
— 7) Patrz „Staty czytelnik. N. Sącz" p. 1. —  S T A ­
Ł Y  C ZYTELN IK  H. Z. Z M IE LC A : Wysypki bywają 
rozmaite. Nie widząc, nie można radzić. —  M ŁO D Y 
C ZŁO W IE K , RZE SZÓ W : 1) Smarować maścią z
perhydrolem ( na receptę). —  2) Patrz „Stały czy­
telnik, N. Sącz" p. 1. — Z M A R T W IO N Y  TRZECIO­
K LA S IS T A  Z W A R S Z A W Y : 1) Namaszczać brylan- 
tyną. —  2) Patrz „Rewizjonista" p. 4. —  3) M yć 
twarz gorącą wodą i mydłem. Wieczorem parówka 
nad naczyniem z gorącą wodą i wygniecenie wą­
grów. —  4) Trzeba najpierw stwierdzić, czy to rze­
czywiście polipy. Jeśli tak, to operacja konieczna. —

(Reszta odpowiedzi w  jednym z numerów tygod­
niowych).

— —  ujjo— —

Czy palenie iest szkodliwe?

Odpowiedzi redakcji
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Sprawa legalizacji żydowskiego skautingu
Sprawa Żydowskiego Związku Skautowego 

w  Polsce „Haszomer hacair", dotychczas jesz­
cze nie zalegalzowanego, znajduje się w  Mini­
sterstwie Spraw W ewnętrznych i oczekuje o- 
pinji Ministerstwa Oświecenia.

M inisteistwo to nie mogło się jeszcze zdecy­
dować co do wyrażenia zgody na zarejestro­
wanie Związku żydowskiego. W yłoniła się 
sprawa, iż „Haszomer Hacair", jako nie wcho­
dzący w  skład Związku Harcerstwa w  Polsce, 
nie swej reprezentacji w  M iędzynarodowej 
Korporacji Skautowej, wobec czego należałoby 
przeprowadzić albo, że „Haszom er" wstępuje i 
zostaje przyjęty do ogólnego polskiego Zw iąz­
ku, albo że rezygnuje z nazwy „skaut" i z no­
szenia oznak lilijek skautowych.

W  związku z tem Ministerstwo Ośw iaty mia 
ło się zwrócić do kierownictwa polskiego har­
cerstwa, czy  nie byłoby skłonne przyjąć „H a­

szom er" w  skład należących do Związku orga- 
zacji.

Należy zaznaczyć, że kierownictwo Związku 
Harcerskiego nie odznacza się wyjątkowym  li­
beralizmem, przeto można być pewnym, Iż nie 
zgodzi się na przyjęcie Żydów — skautów do 
siebie. Prócz tego w iąże się sprawę tegaliżacjl 
„Haszomeru" z problematem wychowania fiz y ­
cznego młodzieży, aktualnym w  chwili obecnej.

Jak się ustosunkuje Ministerstwo Oświaty, 
względnie Ministerstwo Spraw W ew nętrz­
nych do sprawy „Haszomeru" w  wypadku od­
mownego stanowiska Związku Harcerstwa poi 
skiego trudno przewidzieć.

Jost jeno dziwnem, w  jakim celu rozpoczęto 
znowu „wałkowanie" całej sprawy, gdy przed 
kilkoma miesiącami powzięto już w  Minister­
stwie Spraw W ewnętrznych uchv'alę w  kie­
runku udzielenia legalizacji.

Z walnego zgromadzenia Z. P. Z. S.
u m ocz sprawy rozłamu w  PZPN -ie  i Ligi, która 

zakończyła się wyborem  Komisji (o  Czem już donie­
śliśmy), najważniejszym punktem pow yższego zgro­
madzenia najwyższej magistratury sportowej w Pol- 
•Cc, była sprawa olimpijska, t. }. kwestja przygoto­
wani* repi ezeiltńcji polskiej wszystkich gałęzi spor­
towych do olimpiady w  Amsterdamie w  roku 1928.

Polecono zarządow i ZZ, aby wyłon ił specjalną ko­
misję olimpijską, której głównym  fachowym  orga­
nem lila być referent olimpijski, na które to stanowi­
sko upatrzony jest kpt. Baran z Poznania. Do kom­
petencji jego na leży  nadzói nad przygotowaniam i 
teconiczatm l i opinia co do składu polskiej reprezen­

tacji na olimpjadę.
Do zarządu TL wszedł now y członek, a mianowi­

cie płk Dlrych, dyr. Urz. W ych. Fiz. Skład pełnego 
zarządu nie jest nam jeszcze dokładnie znany. Ks. 
Lubomirski nie przyjął mandatu przewodniczącego 
PK IO  (Polsk. Kom. Igrzysk Olimp.).

Postanowiono powołać do życia  Rady Sportowe 
lokalne, głównie w  W arszaw ie. Nadto polecono za­
rządowi, ab j w  wypadkach oczyw istego przekra­
czania prżez poszczególne zw iązki zasad atnator- 
stwa, przyjętych na Kongresie F ify  w  Pradze, na­
tychmiast Wkraczał.

Obecna sytuacja piłkarstwa polskiego
« Dr. Cetnarowski odniósł na walnem zgromadzeniu 

ZPZS  wielki sukces, albowiem  mimo wniosku lnż. 
Chftlteibauera 1 Dra Orłow icza, me dopuszczono do 
obrad reprezentantów Ligi, nie uznano L ig i jako u- 
konstytuowany zw iązek 1 zdeklarowano P Z P N  jako 
jedyną oficjalną orgaiiizac ę piłkarstwa polskiego. 
D ebet* nad tą sprawą trwała kilka godzin i repre­
zentacje Ligi, po bezsiutecssnem, wlelogodzlnnem 
wywteklWanlu, odeszła z niczem,

KWeśtJa rozłamu w  PZPN -ie  nie została załatw io­
ną M  walnem Zgromadzeniu ZZ. W yb ór komis)), ba­
danie Sprawy i ttćhwala ponownego zwołania wal­
nego żebrania PZPN-tt, odroczyły  załatwienie kon­
fliktu Ba bardzu długi okres caaad. P Z P N  zw yc ięża  
lormaiHłe, prawnie i p rty  zielonym  stoliku, W kraju 
I M ttątucą, —  Liga zaś taktycznie zdobyw a coraz 
wteoei bu terenie. PZPN bowiem nie m oże Aiczego

uzyskać, a cuodzi tylLo o to, aby nie tracił. Liga zaś 
nie ma nic do stracenia i może tylko zyskać. W  rze­
czyw istości bałagan jest coraz w iększy, kluby i gra­
cze dezorientują się coraz bardziej i wszystkie roz­
gryw ki m istrzowskie są de facto problematyczne, a 
sprawa zgody, względnie przew leczenia rozłamu, 
Stoją pod znakiem zapytania.

Jak się dowiadujemy, lansowany jest w  bardzo 
poważnych kółaCh projekt zniesienia m istrzostw na 
okres dwuletni (1927—  1926), celem uniknięcia zgub­
nych skutków rozłamu 1 rozpowszechniaiacego się 
profesjonalizmu wobec zbliżającej się Olimpiady. —  
Projektodaw cy spodziewają się, iż  w  ciągu tych 
dwóch lat zabliźnią się ran i, wynikłe z  koliż/J ttue- 
dzyiduLowycb 1 walki ttft tle L ig i I s,l l łby PŻPN-u 
Rok 1929 będzie rokiem Sanacji organizacyjnej.

Rozmaitości sportowe
O P O W IA D A M  PO  K R AK O W IE , Iż przystąpienie 

kilku klubów B-klasowych do L ig i okręgowej spo. 
wońowanem zostało rozszerzeniem  A  klasy krak. 
do  1, zamiast do 8. Niektóre kluby uważały się za 
równie godny?! kandydatów, jak Biała, Lipnik i 
Zwierzyuiec ki Olsza).

§£ D 2 lA  R U TK O W S K I (K raków ) odm ówił zapro­
szenia do prowadzenia meczu ligow ego w e Lw ow ie.

W Y S T Ą P IE N IE  C AŁE G O  LW O W S K IE G O  O- 
KRĘGU Z PZPN -u  jest rzeczą najbliższych dni. —  
W  niektórych klubach drużyny postawiły zarzadom 
ultimatum przyłączenia się do Ligi.

LIG A  O KRĘG O W A W  LO D ZI ukonstytuowała się 
definitywnie i obejmuje okoto 20 towarzystw.

W  DRUŻYNIE  JUTRZENKI KRAK. grał na meczu 
publicznym przeciwko Wiśle były gracz Cracovii —  
Makowski!!! (vide „Przegląd Sportowy1).

M AJCHERCZYK. były gracz Cracovii, następnie 
Wisły,, gfa obecnie w  barwach Czarnych we Lwo­
wie.

ŚL1W.A. by ’ y reprezent. gracz Wisły, następnie a- 
kfywny we Wilnie, gra obecnie w. Legji warszaw­
skiej.

FISCHER, byl> (rener Pogoni lwowskiej, zakon­
traktowany zostat przez nowy klub lubelski lluw
taka trenur f o tb a ł ło w y  ? r<?nnNo'vv.

W  K R A K O W IE  powstał n ow r klub żydowski —
Hagiboh

N a d z w y c z a j n e  w a l n e  z g r o m a d z e n i e

ŻKS „JE H U D A" W  K R A K O W IE  odbędzie Się dnia 
24 kwieinia br. Lokal i godzina w  następnym komu­
nikacie.

M IS TR Z  U RUG W AJU, PE NAR O L, bawić będzie
na W ielkanoc w  Budapeszcie, w  maju zaś gra jesz­
cze 2 mecze w e Wiedniu.

M ISTRZ  EG IPTU , AR SE N AŁ KAIRO . rozegra 
podczas sw ego tourne po Europie następujące me­
cze: 2 w  Belgradzie, 1 w  Zagrzebiu, 2 w e Wiedniu, 
2 w  Pradze i 2 w  Budapeszcie.

AN G LJA— SZKOCJA, mecz reprezentacyj ligo­
wych, zakończył się 2:2.

FRANC JA— PO R TU G A LJA , od io icn y  z „owodu 
ostatniej rewolucji w  Portugal)! mecz międzypań­
s tw ow y pow yższych krajów, odbył się onegdaj w 
Lizbonie. Drugi garnitur francuski pokonany został 
zasłużenie 0 4,

*  *  *

SEKCJA LE K K O -A T LE T Y C 2 N A  M AKKAB I KRA- 
KO W SK. zaproszoną została na czerw iec br. do P ra ­
gi na m ityng Hagiboru.

TA K Z F  2 RUM UNJA proponowane są międzypań­
stw ow e zaw ody lekko-atletyczne w  drugie] połow ie 
czerw ca br.

Lisi z Jarosławia
Tegoroczny sezon zimowy stai w  „Drorat*“  pod 

znakiem gimnastyki i ping-pongu.
Powołana z końcem ub. roku do życ ia  sekcją e h  

mnadyczna, prowadziła systematyczne kursy chlej) 
ców  i dziewcząt pod kierunkiem p. Mgr* 1 „zora, 
Ćwiczenia odbywały się w  bezinteresownie przez Tos* 
„Jad-Charuzfm" udzielonej sali. Mimo szerokie] pro 
pagandy, liczba ćw iczących była stosunkowo nlfllćŁ 
W  każdym razie uruchomienie i działalność tej 
kcji oznacza niemały postęp.

Bardzo licznych zawodników pozyskała sekcja 
ping-pongowa. Lokal klubowy zapełniony c odzień-, 
nie grającym i i widzami św iadczył o w ielkiem  zain­
teresowaniu. Życzyćby  należało, by letnie , sportyf 
c ieszyły  się w  D torze taką frekwefleją.

Jak z pow yższego widać, zajmowano słę w ięc  
sportami „pokojowem i", nie nwzględniając sportów 
n* wolnem powietrzu, w  szczególności łyżw iarstw a- 
Na pocieszenie i usprawiedliwienie „D roru" można: 
zaznaczyć, że w  innych klubach nielepiej sytuacja 
się przedstawiała. S. E.

P O LS K A — W ŁO C H Y , mecz kobiecy lekko-cti. br. 
w  W arszaw ie znajduje się w toku pertraktacji.

P O LS K A — JUG O SŁAW JA, m iędzypaństwowe za 
w ody lekko-atletyczne, odbędą się definitywnie 30 J 
31 lipca br.

NO RLING , ti ener PZLA , ofiarował nagrody za 
pobicie rekordów kobiecych polskich w  iekkiej atle­
tyce.

TR uJM E C Z  B A Ł T Y C K I LEKKO A T L E T Y C Z N Y
(Estonja, Łotw a, Polska) odbędzie się 20 i 29 maja 
br. w  W arszaw ie.

KO NO PAC KA zaproszoną została na m iędzynaro­
dowe zaw ody lekkoatletyczne 12 czerw ca br. do 
Berlina.

BELGJA odwołała sWói udział w  proiektowanym 
meczu m iędzypaństwowym  lekko-atletycznym  z 
Polską w  dniu 11 i 12 czerw ca b. r. 1 proponuje te 
zaw ody po Olimpiadzie 1928 r. w  Brukseli, a re wanż 
w roku 1929 w W arszaw ie, na co się P Z L A  zgódzR.

•  *  *

TU R Y S T Y C Z N A  NAGRODĘ K LU B O W A  za w y ­
cieczkę o Wielkiej wartości sportowej, propagando­
wej, lub krajoznawczej, niezależnie od przebytego 
dystansu, postanowił corocznie ofiarować ostatui 
sejmik wioślarski.

EKSPED YCJA REPR . PO LSK IEJ H IPP iC ZN ŁJ  
DO N lC E l jest następująca: ppłk. Rommel, mjr. T o ­
czek, rtm. Antoniewicz, rtm. Królik iew icz, rtm. Śli­
ski, pot. Szosland, por. Starnawski I por. Lew icki. 
Konkursy hicejskie odbędą się od 1S— j 0 kwietnia br.

GERTRUDE EDERLE, słynna olimpijska p ływ a­
czka amerykańska, która przepłynęła w  rekordo­
w ym  czasie kanał La Manche, ma otrzym ać od A- 
meryk. Z w. P ływ . nagrodę pieniężną za jej nieustra­
szony czyn. Pieniądze te zamierza Ederlc Zużytko­
wać na budowę pływalni dla dzieci robotniczych.

W lD E , fenomenalny olimpijski długodystansowiec 
Szwecji, który obecn.o w Am eryce pobił 2 rekordy 
am eri k. Nurmlego sosiuł pokonany na dystatsie Je­
dnej mili ang. przeć Hahna (Am eryka), który przy 
te] sposobności pobił rekord św iatow y Nurmlego i 
Raya w  hall o 0.2 Sek.

K U R T  AUGUR, 13-letni student szwedzki, Jest no 
w ą gw iazdą lekkoatletyczną okaftdynawji.

M istrzostwa kolarskie świata w  roku 1928 odbę­
dą się prawdopodobnie w  Hadze (Holandia), a nip w  
Budapeszcie, jak to pierwotnie wedlp uchwały UCt 
(M . Zw. Kol.) było wyżnaczonem, albowiem Hulafi- 
dja domaga się powierzenia lei organizacji tych mi­
strzostw, Jako goepndarzowi Olimpiady (w ed le  Innej 
uchwały UCI).

DEM PSEY— PAOL1NO, mecz bokserski byłego 
mistrza świata „tygrysa  amerykańskiego", z  nową 
gwiazdą Europy „drwalem  hiszpańskim", odbędzie 
się 16 czerw ca br. w  N ew  Jorku.

SA ND W IN A , to now y fenomen bokserski Niemiec, 
który odniósł w  Anglji, dokąd udał się w brew  zaka­
zow i NIem. Zw. Boks., 6 zw yc ięstw  z  rzędu.

TUNNEY, mistrz świata w  boksie, "ogrom ea Dem- 
pseya, przyjeżdża w  maju br. do Londynu na szereg 
m eczów  pokazowych, prawdopodobnie z  Carpentie- 
rem.

DO CHO D Y PR O FE SJO N AŁÓ W  TE N N IS O W YC H  
managera Py lea  były  następujące: Zuzann? Leng-
len 92.000 dok, Richards 28.000 doi.. Mary Brown
26.000 doi., Kinsey 20.000 doi., Feret 3.000 doi., P v le
25.000 doi.

LENG LEN zawarła kontrakt ze swym  nowym ma­
nagerem Cochranem (Anglja) co do tourne po Anglji 
(6 m eczów  pokazowych! od 4— 11 lipca br.
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GÓRSKIE R A IB Y  SAM OCHODOW E, (kap) P o ­
dobnie jak co rok, projektuje Polski Klub Automo 
bilow y urządzenie i w  loku bieżącym szeregu rai-
d ów  samochodowych. Mini/ e n  m ic. 
jest urządzenie w  początkach maja raidu do Za­
kopanego i wyścigu 'gó rsk iego  Zakopane M or­
skie Oko.

W Y JA Z D  L E K K O A T L E T Ó W  JUTRZENKI DO
PR A G I. Sekcja Lekkoatletyczna Jutrzenki została 
zaproszoną i weźmie udział w  organizowanych 
przez Ź. K. S. Hagibor w  Pradze ogólno-żydowskich 
zawodach lekko-atletycznych dnia 12 czerwca. —  
W  związku z tem odbywają się intenzywne treningi 
pod kierownictwem p. W . Florkiewicza.

 o§o---------

Odpowiedzi redakcji:
N A  U C Z N E  IN TE R PE LA C JE , dotyczące sprosto- 

iwania przez KS Jutrzenka naszego artykułu p. t. 
^Niegodne metody" z dnia 24 ub. mieś., a zamiesz­
czonego w „N. Dzienniku" z dnia 30 ub. mies., wyja­
śniamy, że umieszczenie wyjaśnienia „Jutrzenki", 
jak i odpowiedzi redakcji, nie nastąpiło przez redak­
cję Działu sportowego „N. Dziennika", lecz przez 
redakcję główną.

S. E. J A R O S Ł A W : Dziękujemy za koresponden­
cje. Spóźnienie pierwszej nastąpiło z powodu obłoż- 
Bej choroby naszego redaktora. Prosimy stale, ale 
treściw ie I krótko. Artykuł nie może pójść.

Dr . S. T A R N Ó W : Dziękujemy, prosimy stale. Le­
gitymacji narazie nikumu nie wysyłamy z powodu 
niepewności sytuacji sportowej.

AL F. R ZE S ZÓ W : Prosimy o znak życia. Czyżby 
sport żydowski w  Rzeszowie zamarł?

-- O _____  ■

DO W S ZY S T K IC H  ŻYD O W SK IC H  K LU B Ó W  
S P O R T O W Y C H : Prosimy o wiadomości z miejsco­
wego mchu sportowego.

Wyniki niedzielne
M A K K A B I— Z W IE R Z Y N IE C K I KS. 5:1 (4:0) 
Start mistrzostwa K ZO PN u  kl A  w  Krakowie  

rozpoczęli białoniebiescy szczęśliwie. Po długim, 
bardzo długim czasie, zademonstrowali fotball 
szkolny., celowy, efektywny i z pewną dozą szczę­
ścia, co jest u Makkabi rzadkością, pech' bowiem  
stałv dotychczas nie opuszczał tej drużyny. Zw ie­
rzyniecki. drużyna ostra i ambitna, której z otwar 
ciem sezonu ndnł sie szlagier noffromienia nie­
spodziewanego W is ły  w  stosunku 7:1! —  musiał 
zasłużenie skapitulować przed wyższa umiejętno­
ścią. klasa i rutyną gospodarzy, których celowe 
akcje, dobra dyspozycja strzałowa. Już do przer­
w y  zmiażdżyły znfrapowanvch i skonfudowanych 
tempem i galonem gości Przeciwstawienie i zare­
agowanie gra brntałną nie pomogło, osłabiło tyl­
ko gości o wykluczonego przez sędziego gracza. 
Po przerwie gra równiejsza i ostrzejsza, nie zmie- 
niaipca iednnk przesadzonego wyniku.

Makkabi przedstawiała jednolitą i wyrównana  
całość, szczególnie dwie przednie linje ataku i 
pomocy, harm onizowały ze sobaznakomirie 1 ry - 
W alizew ały  ambicja. metodveznościn i poświece­
niem Pockonałe wzmocnienie przedstawicieli IToi- 
tner TT. na Prawym łączniku, odważny 1 ruchli­
wy. oraz TTolzman T w  pomocy prawef. rutyno­
wany i srpytny Nieco słaba była linja obrony, je­
szcze Za mało ruchliwa i niepewna Uzupełnienie 
tren5nmi dostroi i defenzywe binłoniebieskicb do 
cełośei. Bramki strzelili TTeitner TT. —  2. Oold- 
fluss 2 i K ling 1. —  wszvstki° z bardzo łndnveb 
poz-rcm 1 strzałów  Bram karz Meller bez zarzutu.

Zwierzyniecki nie był. zdnie sie przygotowany  
na taka sile ofezywna gospodarzy i zaskoczony 
Ich powodrepipm uciekł sie do siły fizycznej, któ­
ra go iednnk nie uratowała od wysokiej klęski, 
drjac mu jedynie honorowa bramko w  drugiej Po­
łow ie 7denerwowanie nie pozwoliło mu wyzy­
skać kilku korzystnych syfunęyj. —  Boisko MnTc- 
kahi. —  Scdzin n Bumnlęr dobre i obiektywny.

V  M Z tr \T>T TT_ 7 W T T T 7 7 V N T r,n r T  TT<5. TT. 2*2 
m  _-P<vn r,6B ZA N K A  ?:1. TTAKA- 

T*TTr> P B A D N łr z A N K A  3:0 (W a lkow er) mistrz, 
ki. C.

WTCT.A— JUTR ZENK A ' 4:0 f2 f>>
Pierws7y mecz mistrzowski klnhów ligowych  

w  Krakowie, rozegrany na boisku Jutrzenki, nrzy
niósł -*,Tr,,r ;pcfxvo r7crwnnym z -óżnicn calci k la ­
sy Kl.-ład drużyn* W is ła ; Folga (nabytek z B B SV V 
Kaczor Skrrnkowicz. W ójcik. Kotlarczyk. Maków  
ski. Adamek. Pzulak Berm an T. Bevman TTT. B a l­
cer. .Tutrronka • Tlsney '■Meller rhorr\  KplTp**- 
man (nabytek % TTakoahu Bielsko'' Polsem. Stej 
aler yiotr. Pifzele TT. (łrflnberg TT (nabytek z 
2P8 dmntnr7y>. nrfłnbprff T. Kynmbolz Barm- 
berzi'* —  Wybitna nrzewn"a W*'«łv. która w  ka­
żdej poolwte rdobrwn PO 2 hrnrakł rtfA b a r ­
dzo irtoreeiitfłyy — a.l łbet a*tnll*!at
ttmiejętnośel g ry  Czerwoni przychodzą pomału

do formy Jutrzenka nie może się jeszcze znaleźć 
i zlepić. Sędzia p. Dancygier.

K R A K O Y V IA N K A  — G R Z E G Ó R Z E C K I  KS 2:0 
(1:0). Mistrz, kl. B. Do p rz e rw y  gra  o lwarta , po 
pauzie p rzew aga  K rakow iank i technicznie Jep- 
szej. Sędzia p. Siisser dobry.

Z A W O D Y  O M IS T R Z O S T W O  K L .  B. Unia K o ­
rona 2:0 (0:0). P o d g ó rze—Orzeł 4:0.

T A R N Ó W  'Teł. w ł.) Cracoyia— Tarnovia 0:1 
(3:0). M istrzostwo okręgu krakowsk iego, p rzy ­
gniatająca p rzew aga białoczerwonych.

* * *
W arszaw a, 3. 4 Sin. W arszaw ian ka— Leg ja  4:1 

(0:1). Ruch— Varsovia 2:2. Askola— Barkochba 3:2
Lw ów , 3. 4 (O .) Zawody rozgrywkowe L ig i: Po 

goń— Hasmonea 7:1 (3:0). W idzów  5.000, sędzia p. 
Laba z Krakowa. W ysokocyfrowa klęska drużyny 
żydowskiej.

K L Ę S K A  U R U G W A J C Z Y K O W  W E  W IE D N IU

Wiedeń, 3. 4 (D ). Zawody w  piłce nożnej między 
drużyną Penayol (Monte Video) a reprezentacja 
Wiednia zakończył się zwycięstwem Wiedeńczy­
ków w  stosunku 3:1 (0:1).

KRONIKA

Wschód 
słońca 

5 m. 06

K w iecie*

4
Poniedziałek

3 Nisan 5687

Zachód 
słońca 

18 m. 12

P R Z YC ZY N Y  OBECNYCH CH ŁO D Ó W .

W arszawski Instytut Meteorologiczny w  na­
stępujący sposób wyjaśnia przyczyny obecnej 
słoty wiosennej: Sytuacja barometryczna już
od szeregu dni nie w ykazyw ała  zmian zasadni­
czych. Pas rtiskiego ciśnienia w  dalszym ciągu 
zajmuje rozległy obszar od Jslandji aż po dolny 
Egipt, przechodząc przez Europę Środkową i 
Polskę. Jednocześnie nad Rosją Europejską u- 
trwalił się w y ż  barometryczny. W  rezutlacie 
chłodne masy powietrza z nad Rosji Europej­
skiej przenoszą się ustawicznie ku Europie Śro­
dkowej, powodując w  Polsce pochmurną i na- 
ogół chłodną pogodę, o temperaturze zaledwie 
kilku stopni ponad 0. Jednocześnie na całym 
obszarze Polski występuje drobne, a miejscami 
umiarkowane opady w  postaci deszczu lub też 
śniegu, których przyczyną bywa jużto silniej­
szy spadek ciśnienia, jużto drobne w iry , pow ­
stające na krańcach układu w yżow ego  z nad 
Rosji Europejskiej.

M IĘD ZYM IASTO W E ZA W O D Y SZACH O W E 
BIELSKO— KR AK Ó W .

W  niedzielę dnia 3 b. m. odbył się w  lokalu 
Tow . Miłośników G ry szachowej przy ul. Sła­
wkowskiej mecz m iędzymiastowy Bielsko— 
Kraków na 10 szachownicach. Po  krótkiem po- 
witalnem przemówieniu prezesa Tow arzystw a 
p. Dra Edwarda Lauba, przystąpiono do gry, 
która zakończyła się zwycięstwem  Krakowa w  
stosunku 7 i pół do 2 i pół.

W ygra li dla Krakowa pp.: Chwojnik, Koń- 
czyński, Gałuszka, Schener, Schenker, W in- 
disch, Spritzner.

Przegrali pp. Bier i Październy, partja Rubin­
stein— Klar zakończyła się nicrozegraną. Gra 
obfitowała w  ciekawe momenty i dała kilka ła­
dnych partyj.

—  a m b a s a d o r  s t a n ó w  z j e d n . w  b e r

LINIE, p. Sherman, bawiący od paru dni w  P o l­
sce, przybył wczoraj rano do Krakowa. W  cią­
gu kilkugodzinnego pobytu zw iedził min. Sher­
man zabytki Krakowa, a m iędzy innemi także 
dzielnicę żydowską. Z Krakowa udał się min. 
Sherman do Kałowie.

—  P IE R W SZA  W Y S T A W A  RAD JO W  A W  j 
KRAK O W IE . Jedną z najpiękniejszych atrakcyj i 
W ystaw y, jaka odbędzie się w  czasie od 24-go 
kwietnia do 8 maja b. r., będzie dział wojsko- ; 
w y , który mieścić się będzie częścią w  specjal­
nym pawilonie, częścią zaś na obszernym placu 
przed halą w ystaw ow ą „Domu Żołnierza P o l­
skiego" przy ul. Lubicz, W ojskowość wystąpi z , 
działem szkolnictwa, sprzętu wojskowego, łą- i

czności, a w reszcie z działem  iutniuiwa. O d­
działem w o jsk ow ym  W y s ta w y  kierow ać bę­
dzie w yb itny  fachowiec lept. Dcruacki. d o w ó d ­
ca kompanii szkolnej łączności O. K. Wszelkich 
informacyj udziela Syndykat Dziennikarzy ż a ­
kowskich, (plac Szczepański 7, i. piętro) od go ­
dziny 7 9 wieczorem.

—  N IE S ZC Z Ę Ś L IW I-M U  W Y P A D K O W I uległ 
wczora j wieczorom LM eln i l-Ytmciszek Magier;), 
uczeń 3 klasy gimnazjalnej,zamieś zknly przy ul. 
Zw ierzyn ieck ie j  5>. Podczas zjeżdżania Z piętra 
po poręczy schodowej spadł Magiera lak nieszczę­
śliwie, że doznał złamania podstawy czaszki i 
wstrząsu mózgu. \Y groźnym stanie odw ióz ł  le­
karz pogotowia  o f iarę  nieostrożnej zabaw y do 
szpitala chirurgicznego.

_  Z D E R Z E N IE  SAM OCHODU Z  ROW EREM . 
W  sobotę wieczorem najechał w  ul. Rakowickiej 
szofer Marco W ładys ław  (lat 30) zam. przy ul. 
Rakowickiej, autem osobowem na jadącego na ro­
werze Franciszka Kowalskiego, robotnika, zam. 
przy ul. Królewskiej ]. 1, wskutek czego Kowalski 
doznał złamania prawej nogi w  kolanie. K ow al­
skiego odstawiono dorożka do szpitala, Marko 
zaś, który po najechaniu usiłował zbiec, został 
w  ul. Kopernika przytrzymany przez pełniącego 
tam służbę posterunkowego i odstawiony do are­
sztów sndowvch.

FATALN E  SKUTKI LIBACJI I  DRZEM KI. 
Karpiński Michał (łat 32) kowal, zam. w  Szopie­
nicach pow. Katowice doniósł do policji, że będąc 
w  stanie podpitym zdrzemnął się obok plant Die- 
tlowskich i w  czasie tym skradziono mu teczkę 
skórzaną, zegarek srebrny, kapelusz i laskę w a r ­
tości 108 zł

_  L E P S Z Y  SPO LN IK . W  krakowskim urzędzie 
śledczym prowadzone są dochodzenia o oszustwo 
przeciw Stefanowi Jaworskiemu, właścicielowi 
wytwórni cukierniczej, który pod pretekstem przyl 
mowanra do spółki swej wytwórni, wyłudzał od 
rónżych osób większe gotówki. Ewentualni po­
szkodowani mogą się w  tej sprawie zgłosić w  tu t  
urzedzie śledczvm.

—  W ŁA M A N T E  DO S K Ł A D U  O B U W IA . W  no­
cy z 1 na 2 bm. włamano się do magazynu L'o- 
dzińskiego Edwarda przy ul. Senatorskiej 1. 8 
zapomocn dobranego klucza lub wytrycha i skra­
dziono 35 par trzewików damskich", 1 skórę kro­
kodylowa. 3 kg gwoździ, łącznej wartości 1.310 zł.

_  W  SZK O LE  T POD KOPCEM. Karol Spalkei 
zgłosił, że dnia 2 bm. skradziono mu z korytarza 
szkoły powszechnej przy ul. Konfederackiej futro 
rneskie. wartości 300 zł. — Wojciech Seruga zgło­
sił.że w  nocy z 1 na 2 bm. skradziono mu Z DU- 
dowv domu przy ałeji Pod Kopcem 1. wodomierz 
1 rurc ołowianą i 2 wentyle do zamykania wody  
łącznej wartości 300 zł.

W Ł A M A N IE  B Y ŁO . A NTE B Y ŁO  W Y W IA ­
DOW CY.

Prokuratura przy sądzie okręgowym karnym W 
Krakow ie nadsyła nam następujące pismo: 

..Stosownie do pisma p. Komendanta W ojewódz­
kiego Pol P  w  Krakowie proszę o zamieszcze­
nie po myśli par. 10 ust. druk. następującego spro* 
stownnia artykułu z napisem „Włamanie i kra» 
dzież dolarów  na szkodę posła W itosa" żarnie* 
szczonego w  N r ze 81 czasopisma „Nowy Dzien­
nik" z dnia 20 marca 1027:

„Nieprawda iest. że dochodzenia w  spraw ie włai 
mania do posła W itosa prowadzi miejscowy poste­
runek policji w  Wierzchosławicach, a nadto ekspo 
zytura urzędu śledczego w  Krakowie w ysłała na' 
miejsce wywiadowęr. policji.

P raw da natomiast jest. że dochodzenia w  spra'-. 
wie włamania do posła W itosa prowadzi miejsco­
w y  nosterunek w  Wierzchosławicach i że urząd 
śledczy w  Krakowie nie w ysła ł na miejsce żadne­
go wyw iadowcy policji'*.

SZCZEGÓŁY W IZ Y T Y  PO SŁA  GRUENBAU 
MA U PREZ. COOLIDGE‘A.

Ministerstwo spraw zagranicznych w W ar­
szawie otrzymało sprawozdanie od ambasado­
ra Ciechanowskiego z w izyty  pos. Grfirtbauma 
u prez. Coolidge‘a. Na audjencji poruszył pos. 
Grunbaum stan ekonomiczny Polski. Ambasa­
dor Ciechanowski zaznacza, że w  czasie, kon­
ferencji z prez. Coolidgem zajął pos. Grun- 
baum całkowicie państwowe. W  dniu 6 kwie­
tnia opuszcza pos. Gunbaum Amerykę.

■ '■ • m M ilP . : i  ui

Kupujcie szekel!
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f a u l  m o r a n d

Lustro o trzech odbiciach
(C iąg dalszy)

Ataliii została poczęta w  ponurjch  warunkach, 
przez nędznych rodziców. Jej ojciec był p rzez  ca­
łe  życie niezrozumiany i skończył jako warja l.  
Mieszkająca z nią razem matka jest uszminkową- 
ną czarownicą z ustami jak bagno pełne wyzie­
w ów , z w łosam i jak krzesło z powyrywanein w ło ­
siem, oczy ma zbrodnicze, chociaż ręce złożone do 
modlitwy. W idzi się takie stare w  Berlinie, w  po­
czekalni czwartej klasy na dworcu Śląskim. "Wie­
cznie stoi pode drzwiami. Otwiera z podejrzliwym  
Wyrazem tw a rz v  mierząc cię z góry do dołu, z pra 
W a na lewo i jak się to mówi na Wschodzie —  
jpodwójnem żydowskiem spojrzeniem: robiąc o- 
czami znak krzyża.

Opuściły Stanisławów temu dw a lata, pieszo. 
Dotarłv do Francji przez Zachód, zbliżając się po­
w oli do Paryża W  dzień spacerowały po alei 
des Gobelins, w  jeawabnych sukniach, a nocą w ru  
cały ną spoczynek do swojej lepianki z drewnia­
nych pudel po mydle. Atalja dostosowywała się 
łatw o do dzielnic Paryża. W  Mont Rouge sprze­
daw ała  puste butelki; w  Deufert Rocercau sprze­
d aw a ła  siebie; w  Pass j sprzedaje rzeźby, a rzeź­
bić nauczyła się przechodząc przez Montparnasse.

...Gdy po raz pierwszy udałem ,ię do niej, za­
stałem  ją  w e  łzach. Uspokojona płaczem, nie za- 
•łon iętj tarczą sam obójstw  w  kąpieli, zatrutych 
k w ia tów , bezsenności, niezwykłych przygód po­
dróżniczych. pozostaw ała  k o b i t ą  godną uw agi i 
być  m oże współczucia.

_  Wszystko skończone, rzekła. Przychodzi pan 
.W porę Pijana jestem po tylu kielichach goryczy. 
Gonajmniej dziesięć razy zrywałam  z moim ko­
chankiem. Tjfie Wielkich miłości rozpoczyna się 
tak! Po każdem doświadczeniu upada nowy po­
wód, ażeby oszczędzić się i obejmujemy się je- 
ggeze bardziej ogołoceni. A  jednak pełni zesteśmy 
miłości jedno dla drugiego. Otrzymuję od niego 
(Codziennie gorące słowo i biorę je w  głąb samej 
siebie. Ja wezmę górę. On już nie może. Zresztą 
Jest to ktoś raczej —  słaby. Miłość go męczy ba r­
dzo szybko. Jakby chorowite dziecko. —  „Gdy 
Jest ciemno, boję się bardziej w  twojej pościeli 
niż w  lesie“, m ówi do pnnie. Ponieważ jest bez­
czynny i leniwy, zostaje tu u mnie całemi dniami; 
nie wspominając już nawet o mojej gościnności 
nOCB Czas mu się nie dłuży, chociaż jestem nudna. 
'(Ależ tak!) N ie potrafiłabym żyć w  otoczeniu lu­
dzi bardziej odemnie wartościowych. Jestem ko­

bietą wschodu; konieczni mi są pasożyci, biedni 
krewni, nędzniejsi odemnie, w  oczach których na­
brałabym  całej ważności do jakiej mam prawo. 
Mam w ie lk ie  potrzeby. On tylko mnie potrzebuje.

—  Znaczy, że ma w ie lk ie  potrzeby.
—  ...Raczej inteligentny. Kulturalny — tak! Sta­

ranna kultura! Znaczony przez .lezuilów. Kocha 
swoje  przyzwyczajen ia. (Dzis ia j  są drogie ).  W ie-  
i zy  we wszystko co mu powiem. N ie  wątpię, że 
jest mi wierny.

—  N ie  rozumiem, doprawdy, d laczego pani go 
kocha?

—  Bo jest mojem przeciwieństwem. Tern wszyst 
Idem, czcmbym pragnęła być sama. Tak jesteśmy 
do siebie niepodobni, jak grymas do śmiechu. 
Przewyższam go w e wszystkiem co się da zdobyć; 
ale gdy idzie o resztę? Jest dobry, jest w rażliw y  
i jest uczuciowy jak Paryżanin. Jest spokojny i 
panuje nad sobą, dumny ze swoich „odbić" —  to 
jego słowo, niema trosk o swoje dziedzictwo, pod­
trzymywany jest przez swoją kastę. Musi pocho­
dzić z bardzo wysokiego rodu. Niezbyt bogaty; 
piękny i wykwintny. W ytw orny mężczyzna. Może 
się przyznawać do swojej rasoWości. N ie rozu­
mie mojej rzeźby. Nie posiada ani jednego w ar- 
jata w  rodzinie. Może iść naprzód, a nie w yra ­
stają dokoła niego żadni wrogowie. Wszystko jest 
w  nim ograniczone prócz sumienia Ani nie jest 
bezbożny, ani niesforny, ani despotyczny. Jego 
serce nie dzieli się jak nasze- między tłustym kró­
lem, klóry nurza się w  rozpuście, a prorokiem, 
który przeklina. Czuję już, że mu przebaczam ..

—  Niech mi pani mówi o nim jeszcze.
N aw pó ł przymknięte niby okienka w  Celach w lę

ziennych, oczv otworzyły się szeroko.
—  Cóż to pana obchodzi, przecież go pan nie 

zna i, być może, oddam się panu...
(Dokończenie nastąpi). 
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Ze sceny i estrady
ZAM KNIĘCIE SEZONU KRAKOW SKIEGO 

TE A T R U  ŻYDOW SKIEGO.

Onegdajsze przedstawienie, zamykające se­
zon zim owy krakowskiego Teatru Żydowskie­
go, odbyło się w  nadzwyczaj uroczystym na­
stroju, przy szczelnie zapełnionej widowni. — 
„Hinkeman", w  którym brał udział ca ły  zespół 
teatru, odegrany został koncertowo, za co ar­
tyści wynagrodzeni zostali gorącym  aplauzem. 
Zjawili się na to uroczyste przedstawienie 
w szyscy przyjaciele i miłośnicy krakowskiego 
Teatru Żydowskiego, oraz. w szyscy ci, którym

rozw ój i pielęgnowanie kultury żydowskiej lo­
ż y  na sercu. Na w ieczorze Dyli obecni przed­
stawiciele różnych żydowskich instytucyj kul­
turalnych i społecznych, jako też żydowskich 
partyj politycznych; przybył teź p. poseł Dr. 
1 lion z małżonką. Uroczystości rozpoczęty s if 
po trzecim akcie; w otoczeniu całego zespołu 
artystyęiliiego wygłosił prezes T ow arzystw * 
„Krakowski Teatr* Żydowski", p. S. Freuud, 
mowę, w  której omówił dzieje Teatru i zdoby­
cze kulturalne oraz dalsze plany pracy, zw ią­
zane z otwarciem nowego sezonu. Jako wyraz  
uznania dla pracy zespołu w ręczy ł mówca pię­
kny wieniec srebrny reżyserow i p. Jonasowi 
Turkowowi, który go przyjął z wielkiem wzru­
szeniem.

Tą uroczystością został zamknięty zimowy, 
sezon teatralny. W  najbliższych dniach rozpo­
czną się w  imprezie Krakowskiego Teatru Ży­
dowskiego w ystępy znanego wai szawslaego 
kabaretu artystycznego „Azazel". W  przeciągu 
miesiąca maja, najdalej czerwca b. r. rozpoczną 
się występy warszawskiego Art. Teatru Żydo­
wskiego „W ik t", pod kierownictwem p. Zyg­
munta Turkowa. Przewidziane są jeszcze inne 
imprezy. Z  początkiem jesieni rastąpi otwarcie 
nowego sezonu w Krakowskim Teatrze Żydo­
wskim.

_  Z  T E A T R U  IM . J. S ŁO W A C K IE G O . Na dzi- 
siejszem przedstawieniu popularnym po ra z 10-ty 
„Wiecznie młody".

JEDYNY WIECZÓR POEMATÓW TANECZ­
NYCH CLA1RE DELLYSS, Krakowianki, znanej 
nam już zaszczytnie z kilkakrotnych występów, 
odbędzie się w  Starym Teatrze we wtorek, 5 kwie­
tnia b. r.

T E A T R  M IEJSKI IM J SŁOW ACKTUUr 
Poniedziałek: „Wiecznie m łody1 (popularne) 
Mtorek; „Kochanek Sybilli Thompson" (R. 1977) 

REPERTUAR KINOTEATRÓW 
NOW OŚCI: „Skompromitowana mężatka" i ko- 

a cdja „Brzdąc jako pilot".
U C IE C H A : „Student z P rag i" (Konrad Veidt, 

W erner Kraus, Agnes Esterhazy).
W A R S Z A W A : „Pierwszy wystrzał w  carat". 

SZT U K A : „Romans arcyksięcia ‘ (H arry  Liedt- 
ke i Xenia Desni).

PR O M IEŃ - „Żoneczka na urlopie"
B A G A T E L A : „Ostatni uśmiech błazna". 
R E D U T A : „K rw ią  zmazane winy", „Gdzie dja- 

beł nie może" oraz „Precz ze służąceini!"

ŚWIĄTECZNY NUMife
« « NOWEGO DZIENNIKA i *

HtOrj ukaże się dnia 16 kwietnia br. w zwiększonej objętość' 
i podwójnym nakładzie, zawierać bedzie takie

WIĘKSZY

DZIAŁ INSERATOWY
Zamówienia Inseratcwe przyjmuje Admln. „Nowego Dziennika” 

Kraków, ul. Orzeszkowej 7. — Telefon Nr. 279.

u
R A B K A  -  P e n $ j o n « t  „ Ś W I T

Nowo wybudowany. Wspaniałe położenie, 
słoneczne, w  centrum parku zakładowego, w y ­
tworny komfort, 34 pokoji, duża sala jadalna, 
hall, elektryka, kanalizacja, wodociągi, zimna i 
ciepła woda w  pokojach, własne łazienki w  do­
mu dla naturalnych mineralnych kąpieli solan­
kowych jodobromowych, własna pościel, bal­
kony, terassy, telefon, wykwintna i obfita ku­
chnia. Pensjonat otw arty od 1. maja do 15. pa­
ździernika. W  pierwszym  i trzecim sezonie 
ceny znacznie zniżone. —  Zgłoszenia przyjmuje 
i wyjaśnień udziela Zarząd pensjonatu „Świt", 
Rabka, a do 30. kwietnia Gustawa Fischlerowa, 
Kraków . Bonerowska 10, II. piętro.  ____ __

paniom, chorym na anemie
udzielam bezpłatn ie porady, jak  pozbyłam  się 
anemji i upławów. —  P roszę  załączyć markę 

na od odpowiedź.
Pani K e k o w ,  G d a ń s k ,  ^anggasse 13 II, 

KAPELUSZE męskie, krajowe, zagraniczne, pole­
ca Antoni Jarosz, Kraków, Sławkowska 24.

P R A W D Z IW Y

SIR O LIN
< R O C H  E >

można znów otrzymać we 
wszystkich aptekach 

Polski w cenie zł. 6.50
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